
Partyzanci przygotowują
nową ofensywę na Da Hang

LONDYN (PAP)
Agencja Reutera podaje, że

jeden z samolotów amerykań­
skich ostrzelał przez pomył­
kę z rakiet i działek pokłado­
wych pożycie wojsk USA w

dolinie Szau w północnej czę­
ści południowego Wietnamu.

8 żołnierzy amerykańskiej
piechoty zostało zabitych, a

50 odniosło rany. Incydent
ten wydarzył się w sobotę
rano, podczas gdy lotnictwo
USA pospieszyło na pomoc

jednostkom naziemnym, któ­
re zostały zaatakowane przez
grupy partyzantów.

Agencja podaje, że od pe­
wnego czasu 101 dywizja ka­
walerii powietrznej USA pro­
wadź5 operację zmierzającą
do ponownego opanowania
doliny Szau w pobliżu gra­
nicy z Laosem. Przez dolinę
prowadzą szlaki zaopatrzenio­
we jednostek partyzanckich
operujących na południe od
strefy zdemilitaryzowanej. Z
doniesień agencyjnych wyni­
ka że siły patriotyczne wy­
raźnie starają się wciągnąć
Amerykanów w głąb doliny,

Przedstawiciel walczącego Wietnamu

wśród młodzieży w Gródku
(Inf. wł) Wczoraj zakoń­

czył się obóz szkoleniowo-wy­
poczynkowy aktywu propa­
gandowego ZMS w Gródku
nad Dunajcem.

W sobotę uczestnicy obozu
gościli sekretarza stałego
przedstawicielstwa Frontu Na­
rodowego Wyzwolenia Wietna­
mu Południowego w Polsce
Le Hoanh. Wietnamski gość
opowiedział o walce narodu
wietnamskiego z amerykań­
skimi agresorami, o bohater­
stwie patriotów południowo-
wietnamskich, o życiu, pracy
młodzieży wietnamskiej oraz

o okrucieństwach, jakich wo­
bec tego narodu dopuszczają
się agresorzy. Le Hoanh
mówił także o uczuciach przy­

Delegacje SED i RPK

udają się
do Czechosłowacji

BERLIN (PAP)
Agencja ADN podaje, że do

Czechosłowacji udaje się de­
legacja Komitetu Centralnego
SED

15—17 sierpnia br. odwiedzi
CSRS rumuńska delegacja
partyjno-rządowa z sekreta­
rzem generalnym KC RPK,
przewodniczącym Rady Pań­
stwa SRR N. Ceausescu na

czele.

li Thant odwiedzi

Algier
ALGIER (PAP)

Na zaproszenie przewodni­
czącego algierskiej Rady Re­
wolucyjnej Bumediena, se­
kretarz generalny ONZ U
Thant przybędzie do Algieru
i będzie uczestniczył w nara­
dzie państw - członków Or­
ganizacji Jedności Afrykań­
skiej. Narada ta ma rozpo­
cząć się 13 września.

Nixon potrzebuje
15 min dolarów

NOWY JORK (PAP)
Skarbnik Partii Republikań­

skiej oświadczył w sobotę, że

jego partia postara się o

zgromadzenie 15 milionów do­
larów na prowadzenie kam­
panii przedwyborczej Richar­
da Nixona. Przed 4 laty re­
publikanie wydali 12 milio­
nów dolarów na bezowocną
kampanię Barry Goldwatera.

Festiwal

chopinowski
w Dusznikach
DUSZNIKI ZDR. (PAP)

W niedzielę drugi dzień z

rzędu Duszniki Zdrój na Dol­
nym Śląsku rozbrzmiewały
muzyką Chopina. W ramach
XXIII Festiwalu Chopinow­
skiego, przed południem od­
był się w sali uzdrowiska
koncert symfoniczny, w któ­
rym wystąpili pianistka pol­
ska Elżbieta Głąbówna i pia­
nista z USA — Edward Auer.
Solistom towarzyszyła orkie­
stra symfoniczna Państwowej
Filharmonii we Wrocławiu.

Pogoda
Polska znajduje się w bruź­

dzie niskiego ciśnienia, która

rozciąga się od Morza Czarnego
przez Bałtyk ku Morzu Białe­
mu. Wystąpi na ogół umiarko­
wane zachmurzenie z przejaś­
nieniami, miejscami opady de­
szczu. Po południu lokalne bu­
rze. Najwyższa temperatura w

dzień od 13 st. na Podhalu do
22 st. na pozostałym obszarze
województwa, najniższa w no­
cy odpowiednio od 8 do 12 st.
Słabe wiatry zmienne. (jo)

by zadać im jak największe
straty, podobnie jak to miało
miejsce w identycznej opera­
cji przed kilkoma miesiącami.
V. aito przypomnieć. ź» Ame­
rykanie stracili wówczas kil­
kadziesiąt helikopterów.

Wojska amerykańskie zo­
stały zmuszone do podjęcia
operacji n dolinie Szs < w

zwązku z przygotowywaną
przez partyzantów nową ofen­
sywą na Da Nang.

Amerykański rzecznik woj­
skowy ujawnił w sobotę, że
jednostki USA operujące w

cieli ie Mekongu w pobliżu
miasta Can Tho używają no­
wego rodzaju miotacza pło­
mieni, przy pomocy którego
podpalono w krótkim czasie
240 domów mieszkalnych. A-
m ery kanie otaczają ścisłą ta­
jemnicą działalność tych jed­
nostek, których głównym ce­
lem jest ujszczenie wiosek w

rejonach, gdzie operują party­
zanci.

W niedzielę nad ranem lot­
nictwo USA prowadziło dal­
sze naloty bombowe na przed­
polach Sajgonu.

jaźni do narodu polskiego i
wdzięczności za okazywaną
Wietnamowi pomoc. Uczestni­
kom spotkania przekazał kil­
ka drobnych przedmiotów,
wykonanych ze szczątków
zestrzelonych samolotów USA.
Spotkanie przekształciło się
we wzruszającą spontaniczną
manifestację przyjaźni i soli­
darności z walczącym naro­
dem Wietnamu. Obecna była
grupa Wietnamczyków, od­
bywających praktykę w kra­
kowskiej „Bonarce”, którzy
również byli uczestnikami
wspomnianego obozu.

Z wyjątkiem kapryśnej po­
gody uczestnicy tego obozu

(DOKOŃCZENIE NA STU. 2)

się

Z każdym dniem rozwija się
w organizacjach partyjnych
dyskusja wokół tez KC PZPR
na V Zjazd. Obejmuje ona

także coraz szersze kręgi spo­
łeczeństwa i przeradza

w ogólnonarodową debatę. Dy­
skusja koncentruje się na naj­
bardziej istotnych problemach
decydujących o dalszym roz­
woju naszego kraju. Załogi fa-

OBIEKTYWEM PRZEZ ŚWIAT
Na zdjęciu: ulica w Caracas (Wenezuela) z widocznymi w głębi
słynnymi wieżowcami Centro Boliyar.

CAF — fot. E . Szlkowska

Z KRAJU

W CZASIE remontu jednej z

cel w b. pawilonie „politycz­
nym” więzienia w Rawiczu na­
trafiono na zwitek notatek tzw.

grypsów z lat 1936—1937. Z do­
tychczasowych badań wynika,
że jest to brudnopis referatu o

sytuacji politycznej na świeeie.

ZESPÓŁ realizatorów filmo­
wych „Kadr” rozpoczął nakrę­
canie na Wybrzeżu Gdańskim
nowego filmu fabularnego pt.
„Molo”. Bohaterem rozgrywa­
jącego się współcześnie dramatu
psychologicznego jest inżynier -

stoczniowiec.

TRADYCYJNY korowód do­
żynkowy — zakończył w nie­
dzielę V tydzień kultury bes­
kidzkiej w Wiśle. Imprezę o-

glądało ponad 200 tys. widzów.

W NIEDZIELĘ w Poznaniu
zastała zamknięta wielka mię­
dzynarodowa wystawa filateli­
styczna „Tematica — Poznań
68”, w której uczestniczyli wy­
stawcy z 31 krajów świata.

PO RAZ pierwszy PGR-y
woj. koszalińskiego zamknęły

83 tys. miejsc dla kandydatów po szkole podstawowej

Wyższa ranga szkól

przysposobienia rolniczego
Decyzją resortu oświaty i

szkolnictwa wyższego, począ­
wszy od najbliższego roku
nauki, szkoły przysposobienia
rolniczego przekształcane bę­
dą stopniowo w zasadnicze
szkoły rolnicze. Zmiana po­
wyższa ma głównie na celu
podniesienie rangi szkół
przygotowujących młodzież
do zawodu rolnika oraz

wzmocnienie organizacyjne
tego typu szkół. Dotychczas
bowiem z powodu zbyt małej
liczby zgłoszeń niektóre szko­
ły trzeba było zlikwidować,
wiele z nich pracowało w bar­
dzo trudnych warunkach lo­
kalowych i kadrowych.

Bezwzględnie obowiązują­
cym warunkiem przekształ­
cenia SPR-ów w zasadnicze
szkoły rolnicze jest zapew­
nienie im w pełni właści­
wych warunków działalności.

bryk, hut, kopalń, przedsię­
biorstw przemysłowych pro­
wadzą rozmowy, których te­
matem są: dalsze usprawnie­
nie produkcji, lepsza organi­
zacja zarządzania, itp. W
związku z kampanią przed-
zjazdową ożywiła się także
działalność instytucji rolni­
czych, stowarzyszeń technicz-
(DOKONCZENIE NA STR. 2)

swoją działalność wynikiem do­
datnim.

SEZON wylęgu drobiu kończy
się w tym roku wyjątkowo po­
myślnie. Zakłady wylęgu do­
starczyły rolnikom 1 uspołecz­
nionym fermom ok. 110 min
kurcząt, czyli prawie o 10 min

więcej niż w ubiegłorocznym
sezonie oraz ok. 11 min kacząt.

W SKRÓCIE
Z ZAGRANICY

CO NAJMNIEJ 20 osób prze
bywa w szpitalu w Montevideo
w wyniku starć, do jakich do­
szło w sobotę w urugwajskiej
stolicy. Wśród rannych znajdu­
je się 16 policjantów.

Z MIEJSCOWOŚCI HarUen
Point (Kanada) wzbił się balon,
w którego gondoli znajdowało
sję 2 Kanadyjczyków. Zamie­
rzają oni przelecieć ponad A-
tlantykiem I wylądować w za­
chodniej Europie lub Afryce.

U WYBRZEŻY Sycylii w po­
bliżu portu Gela doszło do nie­
spodziewanej eksplozji na włos­
kim zbiornikowcu „Ugo Fiorel-
li”. Kapitan i 4 marynarzy po­
nieśli śmierć, a reszta 16-oso -

bowej załogi odniosła poważne
obrażenia.

WCZORAJ nad ranem urator
wane 2 chińskich rozbitków,
którzy przez 69 dni utrzymy­
wali . się na niewielkiej tratwie
na wzburzonym Pacyfiku. Prze­
płynęli oni ponad 1300 km, przy

Chodzi przede wszystkim o

odrębne pomieszczenia umoż­
liwiające prowadzenie zajęć
szkolnych w porze dziennej;
poprawę wyposażenia w

sprzęt i pomoce naukowe
niezbędne dla zrealizowania
programu nauczania oraz po­
prawę warunków organizowa­
nia zajęć praktycznych w gos­
podarstwach rolnych; zapew­
nienie nauczycieli przedmio­
tów zawodowych i ogólno­
kształcących z odpowiednimi
kwalifikacjami; zagwaranto­
wanie przez radę narodową
niezbędnych środków finan­
sowych.

Najbardziej rozwiniętą sieć
szkół przysposobienia rolni­
czego ma woj. warszawskie —

308 szkół, a następnie poz­
nańskie — 266, lubelskie —

256 oraz kieleckie, bydgoskie
i krakowskie.

Na zdjęciu: prezydent Tito w towarzystwie A. Dubozeka (drugi z lewej) przed odlotem z pra­
skiego lotniska. CAF—PI — Telefoto

Prezydent Tito opuścił Pragę

Wspólny komunikat

czechosłowacko-jugosłowiański
PRAGA — BELGRAD (PAP)
W sobotę przed północą w

Pradze i Belgradzie opubli­
kowano równocześnie komuni­
kat o wynikach rozmów, które
odbyły się w Pradze między
delegacją ZKJ z prezydentem
Tito a delegacją czechosło­
wacką z A. D.ubczekiem na

czele. Po wyliczeniu osobi­
stości, które uczestniczyły w

rozmowach praskich, komuni­
kat głosi co następuje:

— W toku rozmów, które
przebiegały w serdecznej i
partyjnej atmosferze oraz w

duchu wzajemnego zrozumie­
nia, odbyła się wymiana in­
formacji o współczesnych pro­
blemach budownictwa socjali­
stycznego w obu krajach. W
związku z tyra omówiono
także zagadnienia dotyczące

współpracy między obu kra­
jami, jak również aktualne
sprawy międzynarodowego

ruchu komunistycznego i ro­
botniczego.

Przedstawiciele KPCz i ZKJ

wyrazili zadowolenie z po­
myślnego rozwoju stosunków
między obu krajami i doszli
do jednakowego wniosku, że

należy nadal rozwijać je
wszechstronnie, w czym wi­
dzą oni ważny wkład do dzie­
ła pogłębienia wzajemnej
współpracy między obu za­
przyjaźnionymi krajami socja­
listycznymi we wszystkich
dziedzinach.

Obie strony przywiązują du­
żą wagę do procesów społecz­
nych zachodzących we współ­
czesnym świecie, w toku któ­
rych przejawia się atrakcyj^

Trasa Ich podróży wynosi 6.590
km.

32 OSOBY zostały ranne, w

tym kilka ciężko, w Kepton
Park na przedmieściu Londynu.
Odbywał się tam festiwal jaz­
zowy, który zgromadził blisko
20 tys. widzów. Ponad 200 osób
weszło na rusztowanie, któro
zawaliło się pod ich ciężarem.

czym 7 ich towarzyszy zginę#
z głodu i wycieńczenia.

TROPIKALNY sztorm „Pol­
ly”, który w ostatnich godzi­
nach zmierzał w kierunku Ja­
ponii skierował się na zachód
i dotarł nad kontynent azjatyc­
ki.

PONAD 200 delegatów orga­
nizacji zrzeszających przeciw­
ników wojny wietnamskiej roz­
poczęło obrady w Kyoto, w za­
chodniej Japonii.

PIERWSZY japoński pacjent
■ przeszczepionym sercem, 18-
letni student Nobuo
czuje się dobrze w

po operacji.
RZĄD argentyński

specjalny urząd dla
nia miejsca i
planów budowy nowego portu
pełnomorskiego, który zdolny
byłby do przyjmowania naj­
większych zbiornikowców I
statków przewożących zboże.

W REPUBLICE Południowej
Afryki zanotowaną wyraźny
spadek temperatury. Duża część
prowincji nadal znajduje się
pod śnieżną pokrywą.

Miyazaki
76 godzin

powołał
wyznacze-

przygotowania

KRAKÓW

40 sierpnia

1968 r.

Nr 190 (6367)

W tym roku w szkołach
przysposobienia rolniczego
czeka na młodzież 83 tys.
miejsc w klasach pierwszych.
Kandydaci przyjmowani są
bez egzaminu. Absolwenci
mają, tak jak młodzież po za­
sadniczych szkołach zawodo­
wych, prawo ubiegać się o

przyjęcie do techników zawo­
dowych związanych z rolnic­
twem. Większość SPR-ów ma

kierunek ogólnorolniczy (po­
nad 2200), 180 — rolno-hodo-
wlany, a 300 — rolniczo-
ogrodniczy.

Rekrutacja do SPR rozpo­
częła się w czerwcu i trwa
nadal. Największe jej nasile­
nie następuje zwykle na je­
sieni. Warto podkreślić, że

SPR-y przyjmują zarówno
absolwentów ośmiolatki jak
i siedmioklasowej szkoły pod­
stawowej.

Prezes Rady Ministrów Józef Cyrankiewicz

honorowym protektorem

Parada asów pilotażu
na krakowskim niebie

,.*x

Podwawelski gród spotyka
nie lada wyróżnienie: w dniach
31 bm. i 1 września br. speł­
niać będzie zaszczytną rolę
gospodarza centralnych obcho­
dów „Dni Ludowego Lotnic­
twa Polskiego”. Obchody
zorganizowane zostaną na

niespotykaną dotychczas ska­
lę i przygotowania do nich są
już daleko zaawansowane.

Protektorat nad uroczystoś­
ciami objął członek Biura Po­
litycznego KC PZPR, prezes
Rady Ministrów, poseł Kra­
kowa i honorowy jego obywa­
tel tow. Józef Cyrankiewicz.

Tegoroczne „Dni Ludowego
Lotnictwa Polskiego” zbie­
gają się z trzema jubileu­
szami sławnych polskich
skrzydeł. Stanowić je będą 50
rocznica powstania polskiego
lotnictwa wojskowego, 40-ro-
cznica założenia Aeroklubu
Krakowskiego i 25-rccznica
utworzenia w składzie I Dy­
wizji im. Tadeusza Kościuszki
pierwszej polskiej eskadry
lotnictwa myśliwskiego (22

ność idei socjalizmu oraz

wzrost sił postępowych. Będą
one aktywnie przyczyniać się
do dalszego rozwijania tych
pozytywnych tendencji i dą­
żyć do pogłębienia szerokiej
(DOKOŃCZENIE NA STR. 2)

firmy „Auto-
Nowym Swie-

uwagę prze-

Wystawa
Seruice” na

cie ściągała
chodniów. Stał tam zwy­
czajny, ręczny wózek dre­
wniany, używany przez
handlarzy bazarowych, czy
ogrodników do przewozu
skrzynek z owocami lub
warzyw. Obok — obwiesz­
czenie hitlerowskiego ko­
mendanta policji i służby
bezpieczeństwa o wyzna­
czeniu 5 milionów złotych
nagrody za informację..
Wielkie litery afisza oznaj­
miały właściwie kolejną
klęskę hitlerowców: „W
czwartek 12 sierpnia 194.1
roku około godziny 11 na­
padnięto i zrabowano w

Warszawie na ul. Senator­
skiej, między ul.. Miodową
i placem Zamkowym, trans­
port pieniędzy Banku E-
misyjnego..."

Była godzina 10.30, gdy
u wylotu Senatorskiej i pi-
Zamkowego zaparkowała
ciężarówka. Niedaleko za

nią stał niewielki, ręczny
wózek. Na schodkach przed
sklepem elektrotechnicz­
nym na Senatorskiej sie­
działo trzech młodych
chłopców, wystawiając le­
niwie twarze ku słońcu.
Gdy w niedalekiej kawiar-

lipca 1943 r.), zaś później I

pułku myśliwskiego „Warsza­
wa” (20 sierpnia 1943 r.). Na­
stępne ważniejsze daty od­

rodzenia lotnictwa wojskowe­
gotom.in.1.IV.1944—
powstanie II pułku bombow­
ców nocnych „Kraków” i 23.
VIII. 1944 r. — chrzest bo­
jowy w walkach pod Warsza­
wą.

Upamiętnieniu tych rocznic
i podsumowaniu osiągnięć pol­
skich skrzydeł, które w Pol­
sce Ludowej przekształciły
się w podstawowy element
naszych nowoczesnych sił
zbrojnych służyć będą kra­
kowskie uroczystości. Ich pro­
gram jest bogaty i wypełnio­
ny dziesiątkiem imprez jakie
dotychczas w Polsce nie mia­

Poległym za władzę ludową
WARSZAWA (PAP) była niedzielna uroczystość,

Tysiące mieszkańców Pod- była męczeńska śmierć ośmiu
lasia przybyło w niedzielę do robotników z Chodakowskich
Sokołowa Podlaskiego, aby Zakładów Włókien Sztucz-
wziąć udział w wielkiej, an­
tywojennej manifestacji, po­
święconej pamięci tych, któ­
rzy polegli na tej ziemi w

walkach o jej wyzwolenie
spod hitlerowskiej okupacji
oraz o zwycięstwo i umoc­
nienie władzy ludowej.

Manifestacja zorganizowana
została z okazji 24 rocznicy
wyzwolenia miasta i pow. So­
kołów — przypadającej 9 i 12
sierpnia — przez radzieckie
oddziały 65 Armii I Frontu
Białoruskiego. Drugim wyda­
rzeniem, któremu poświęcona

18 bm. dożynki rejonowe
w Sledziejowicach
(INF. WŁ.) Zakończenie let­

nich prac rolników wieńczy­
my już tradycyjnie uroczysty­
mi dożynkami i organizowany­
mi przy tej okazji wystawami
osiągnięć wsi oraz pokazami
hodowlanymi. Łącznie w ro­
ku bieżącym przygotowuje się
w województwie krakowskim
197 wystaw i pokazów, które
trwać będą od 18 sierpnia do
1 października br. W niektó­
rych powiatach zorganizowane
zostaną wystawy wzorcowe,
które stanowić będą materiał

poglądowy dla służby rolnej.
Prace przygotowawcze prowa­
dzone przez wydziały rolnic­
twa: KW PZPR, Prezydium cach odbędzie się także pokaz
WRN oraz WZKR są już na u- hodowlany. Obok około 100
kończeniu. Na czele komitetu wystawców znajdą się stoiska
honorowego dożynek stanął Centrali Nasiennej, Spółdziel-
sekretarz KW tow. J. Trela. ni Mleczarskiej, przetwórni

W nadchodzącą niedzielę, Spółdzielni Ogrodniczej Ziemi
18 bm. odbędą się rejonowe Krakowskiej, PZGS oraz

dożynki i wystawa w Śledzie- (DOKOŃCZENIE NA STR. 2)
--------- -J—- ■■■- •J u—jji.miiit,

110 milionów dla Polski Walczącej

Akcja „Góral11
ni przy Piwnej zadzwonił
telefon, z Banku na Bielań­
skiej wyjeżdżała otwarta

ciężarówka Zakładu Oczy­
szczania Miasta z czterema
żandarmami. W drugim sa­
mochodzie jechała dodat­
kowa eskorta. Niewiele lu­
dzi wiedziało, że w wor­
kach zamiast śmieci, leży
wiele milionów złotych,
które Niemcy przewozili na

dworzec. Ci, którzy stawia­
li w tym czasie tablicę
drogową zamykającą skręt
ulicy — wiedzieli. Samo­
chody pojechały więc pro­
sto do pl. Zamkowego.
Wtedy wąską przestrzeń

jezdni zatarasował ręczny
wózek. Opalający się chło­
pcy nagle wyciągnęli pisto­
lety...

Wszystko trwało 120 se­
kund. Jako ślad akcji zo­
stał tylko ten wózek, a-

wansowany potem przez
Niemców do roli rekwizytu
zamachowców. Gdy po
mieście szalały patrole żan­
darmerii, w nieczynnym
sklepiku kilku ludzi miało
sporo roboty z liczeniem
paczek banknotów. Te 500-
złotowe miały wizerunek
górala — stąd nazwa akcji:
„Góral”. Dokonali jej żoł­
nierze „Kedywu" KG Ar-

ły miejsca. Uroczystości za­
inauguruje okolicznościowe
posiedzenie Zarządu Główne­
go Aeroklubu PRL. Złożone
zostaną wieńce i kwiaty przez
przedstawicieli partii i stron­
nictw politycznych, FJN, rad
narodowych, organizacji ma­
sowych, młodzieżowych, Aero­
klubu PRL i krakowskiego o-

rąz Wojska Polskiego na Gro­
bie Nieznanego Żołnierza i
przy mogiłach żołnierzy ra­
dzieckich koło Barbakanu.
Także w pierwszym dniu cen­
tralnych obchodów „Dni” na­
stąpi otwarcie ekspozycji mu­
zeum lotnictwa w Krakowie
po czym w hali „Wisły” od­
będzie się centralna uroczy­
sta akademia lotnicza. Wie-
(DOKONCZENIE NA STR. 2)

nych, którzy wraz z dwoma
żołnierzami KBW zginęli w

pobliżu Sokołowa 12 grudnia
1946 r. Znaleźli się tu na we­
zwanie Polskiej Partii Robot­
niczej, aby pomóc miejscowe­
mu aktywowi w kampanii
wyborczej do I Sejmu Usta­
wodawczego Polski Ludowej.
We wsi Kamieńczyk napad­
nięci zostali znienacka przez
bandę „Młota” i bestialsko po­
mordowani. Dla uczczenia pa­
mięci robotników społeczeń­
stwo ziemi sokołowskiej
wzniosło piękny pomnik.

Organizacyjnego
GRN, tow. R.

korowodzie do-
zwiedzeniu wy-

jowicach. Wezmą w nich u-

dział przedstawiciele władz

wojewódzkich z I sekretarzem
KW PZPR w Krakowie tow.
Cz. Domagałą na czele. Otwar­
cie nastąpi o godz. 11, dokona
go przewodniczący tamtejsze­
go Komitetu
i Prezydium
Zaryczny. Po

żynkowym i

stawy rozpocznie się olimpia­
da wiedzy rolniczej. W tym
czasie w Małej Wsi nastąpi o-

cena wystawy, w której u-

czestniczyć będą organizatorzy
podobnych ekspozycji w wo­
jewództwie. W Sledziejowi-

mii Krajowej, w biały
dzień, w samym centrum

okupowanego miasta. Zdo­
byto sumę niemałą — 110
milionów złotych, z czego
kilka milionów w markach
niemieckich! Według ów­
czesnego kursu stanowiło
to równowartość 1,100 tys.
dolarów... Była to jedna z

najgłośniejszych i najlepiej
przeprowadzonych akcji
ruchu oporu.

Niemcy robili wszystko,
by wpaść na trop... Na ich
apele na adres Dyrekcji
Policji Kryminalnej, al. U-
jazdowskie, nadszedł po­
dobno list od świadka, któ­
ry jakoby dokładnie obser­
wował całe wydarzenie.
Gestapo udało się pod
załączony adres, który
brzmiał: Zygmunt Waza,
plac Zamkowy 1.

Miejsce akcji leży dziś na

popularnym szlaku historii
Warszawy. Tysiące tury­
stów mija obojętnie anoni­
mowe kamieniczki. Nie ma

sklepiku elektroteczniczne-
go. Jedyna tablica infor­
muje, że mieści się tu...
Polskie Towarzystwo Tu­
rystyczno - Krajoznawcze.
Nic więcej.
WOJCIECH KOZŁOWICZ

i
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W obawie przed wystąpieniami antyrządowymi Spotkanie Johnsona z Nixonem

Zbliżenie Hiszpanii i Portugalii
PARYŻ (PAP)

Agencie prasowe zwracają
uwagę, że w ostatnich mie­
siącach doszło do dalszego
zbliżenia faszystowskich reżi­
mów w Portugalii i Hiszpanii.
Nastąpiło to m. in. po zaj­
ściach we Francji wiosną br.
Zarówno Franco jak i Salazar
obawiają się najwidoczniej, by
wystąpienia na tle społecznym
nie przęizuciły się do ich kra­
jów.

Już w maju br. rozpoczęły

się rozmowy członków rządów
obu państw poświęcone dal­
szemu zbliżeniu. Najbliższy
współpracownik Salazara Ro-

driguez odwiedził Madryt i
spotkał się tam z gen. Franco.

Poprzednio w Lizbonie prze­
bywał hiszpański minister in­
formacji Iribarne. Przedsta­
wiciele obu faszystowskich
reżimów nie ukrywają, że u-

czynią wszystko, by nie dopu­
ścić do wystąpień antyrządo-.
wych.

Rozmowy o polityce światowej
na rancho w Teksasie

Z kijem w pogotowiu

Przeciw wojnie -

W Studziankach pcw. Ko­
zienice zakończyły się w nie­
dzielę 2-dniowe uroczystości
z okazji 24-rocz.nicy słynnej
bitwy stoczonej z hitlerowca­
mi w sierpniu 1944 r. w tej
miejscowości przez I Brygadę
Pancerną WP im. -Bohaterów

Westerplatte.
Zebrani uchwalili rezolucję,

- w Studziankach
w której potępiają agresję a-

merykańską w Wietnamie, a-

gresję Izraela na Bliskim
Wschodzie oraz wyrażają swój
protest wobec odwetowych
poczynań neofaszystów w

NRF.

Następnie przedstawiciele
WP i władz złożyli pod pom­
nikiem wieńce i kwiaty.

NOWY JORK (PAP)
Jak już donosiliśmy, prezy­

dent USA Lyndon Johnson
przyjął w sobotę na swym
rancho w Teksasie republi­
kańskiego kandydata na pre­
zydenta Richarda Nixona i

kandydata na wiceprezydenta,
S. Agnewa. Podczas rozmo­
wy, która trwała dwie i pół
godziny, poruszono problemy
Wietnamu, Europy wschod­
niej, Ameryki Łacińskiej, a

także rozpatrzono „ogólną sy­
tuację na świecie”. W spotka­
niu uczestniczyli także dyrek­
tor CI A Helms, sekretarz sta­
nu Rusk i członek delegacji
amerykańskiej na paryskie
rozmowy z przedstawicielami
DRW, Vance.

Jak wynika z wypowiedzi
Nixona złożonych po spotka­
niu na konferencji prasowej
w San Antonio, prezydent

V ZJAZD PZPR
ta

Johnson i republikański kan­
dydat na prezydenta zajmują
analogiczne stanowisko w

kwestii Wietnamu. Nixon o-

świadczył, że w pełni zgadza
się ze stanowiskiem Johnso­
na, sprowadzającym się do
tego, że USA będą kontynu­
ować bombardowania Wietna­
mu północnego dopóty, dopóki
„druga strona nie podejmie
kroków na rzecz deeskalacji
wojny”. Co więcej, Nixon
podkreślił, że jeśli bombardo­
wania zostałyby jednostron­

nie przerwane, rezerwuje so­
bie prawo krytyki metod pro­
wadzenia wojny w Wietnamie
przez rząd partii demokraty­
cznej.

Oświadczenia Nixona złożo­
ne w San Antonio odbiegają
od jego poprzednich wypowie­
dzi w przeddzień konwencji
republikańskiej. Wówczas mó­
wił on o potrzebie pokojowego
uregulowania konfliktu wie­
tnamskiego, nie uzależniając
tego od żadnych warunków.

Sukcesy przedwyborcze Ri­
charda Nixona, kandydata
partii republikańskiej do

Białego Domu, nie idą nieste­
ty w parze z sukcesami w

sferze prezentowania przez
niego swych walorów. Powie­
dzonka jego są dosadne i la­
pidarne, jak np.: „powinniś­
my stąpać miękko, trzymając
w pogotowiu kij...”.

Nie jest to bynajmniej cy­
tat z podręcznika dla skryto­
bójców, ani instrukcja dla dy-
wersantów-komandosów, lecz
wytyczna polityki zagranicz­
nej Stanów Zjednoczonych,
tak obrazowo ujęta przez
kandydata na ich prezydenta,
w czasie jednego z poufnych
spotkań na konwencji w Mia­
mi Beach. Rzadko o slogan
równie wdzięczny dla rozma-

itych żarcików i przekoma­
rzań jak: „kij ma dwa koń­
ce”, czy „nie zawrócisz kijem
Wisły”, gdyby nie fakt, że
chodzi tu o sprawę śmiertel­
nie poważną. „Stąpając mięk­
ko z wielkim kijem w ręku”,
chce Richard Nixon wskrzesić
i usankcjonować teorię poli­
tyki z pozycji siły, zarzuconą
— przynajmniej oficjalnie —

od czasu jego wiceprezyden-
tury, kiedy to lansował ją z

zapałem smutnej pamięci John
Foster Dulles.

Czyżby zacisze kancelarii
adwokackiej, w którym spę­
dził Nixon ostatnie ośmiole-
cie, sprawiło, że nie zdaje on

sobie sprawy, jak wiele w

tym czasie na świecie się
zmieniło? Czyżbyśmy mieli
być świadkami wyciągania z

lamusa rekwizytów z okresu
zimnej wojny, na której lata
przypadała niestety kariera
polityczna Richarda Nixona?

Próba wskrzeszania historii
kończy się na ogół przerabia­
niem dramatu na farsę.

Zbyt poważne traktowanie
przedwyborczych deklaracji
amerykańskich pretendentów
do Białego Domu, jak uczy
doświadczenie, prowadzić mo­
że do poważnych omyłek
rozczarowań. Nie chodzi tu

tylko o przysłowiową „kieł­
basę wyborczą” lecz i o nie­
zbitą prawdę, że najgłębsze
nawet przekonania wypowia­
dane w dobrej wierze stają
po objęciu władzy, w obliczu

partyzantów poważną rolę

konkretnych alternatyw, wo­
bec których dokonanie wy­
boru okazuje się znacznie
trudniejsze, niż to się przed­
tem wydawało. Oczywiście im
mniejszy dystans między
przedwyborczą fantazją, a po­
wyborczą rzeczywistością, tym
lepiej świadczy to o moral­
nych i intelektualnych walo­
rach kandydata na szefa pań­
stwa. W tym wypadku nie

jest jednak wykluczone, że
f nixonowska formuła ulegnie,

pod wpływem czynników we­
wnętrznych i zagranicznych,
istotnym przekształceniom.
Może się okazać np„ że bę­
dzie on musiał „stąpać twar­
do, trzymając gałązkę oliw­
ną”, aby po prostu nie poło­
żyć się pod ciężarem swojego
wielkiego kija.

(DOKOŃCZENIE ZE STR. 1)
nych i branżowych. W dal­
szym ciągu napływają też mel­
dunki o realizacji zobowiązań
i podejmowaniu dodatkowych.

W BRATNIM
STRONNICTWIE

W ogólnonarodowej dysku­
sji wokół tez KC PZPR u-

dział biorą członkowie Stron­
nictwa Demokratycznego. O-
statnio w Krakowie odbyła
się narada aktywu wojewódz­
kiego SD, której przewodni­
czył dr J. Garlicki. Poświęco­
no ją całkowicie dyskusji nad
tezami zjazdowymi.

W trakcie narady omówiono
aktualne problemy polityki
wewnętrznej i zagranicznej
naszego kraju. Dyskutowano
też o zagadnieniach gospodar­
czych województwa. Na tym
tle kreślono zadania politycz­
ne Stronnictwa.

Uczestnicy narady podjęli
na zakończenie uchwałę zobo­
wiązującą instancje SD do
przeprowadzenia w kołach i
środowiskach, w których dzia­
ła Stronnictwo dyskusji wo­
kół tez KC PZPR. Wszystkie
uwagi i wnioski przekazy­
wane będą do Wojewódzkie­
go Komitetu SD.

DODATKOWE
ZOBOWIĄZANIA

Na fali przedzjazdowej dy­
skusji, w której żywo uczest­
niczy załoga Przedsiębiorstwa
Instalacji Przemysłowej „In-
stal” w Krakowie zadeklaro­
wano nowe zobowiązania.
Pracownicy „Instalu” podjęli
dodatkowe czyny produkcyjne
i społeczne o wartości prze­
kraczającej 3 min zł.

W dziedzinie produkcji bu­
dowlano-montażowej dodatko­
wą produkcję do końca br.
szacuje się na 2 min zł, w

produkcji prefabrykacji prze­
mysłowej na 1 min zł. Posta­
nowiono także przeprowadzić
porządkowanie terenów budo­
wlanych, pomagać przy budo­
wie dróg oraz wykonać urzą­
dzenia rekreacyjne dla dzieci.

JAKOŚĆ, NOWOCZESNOŚĆ
Na temat jakości i elegancji

produkowanego przez siebie o-

buwia dyskutowali pracownicy
Nowotarskich Zakładów Prze­
mysłu Skórzanego. Obszerne
rozmowy prowadzone są tam
również na temat eksportu —

nowotarskie obuwie zdobywa
coraz więcej klientów za gra­
nicą — oraz dalszego unowo­
cześnienia zakładu.

Warto tutaj przypomnieć,
że wartość przedzjazdowych
zobowiązań załogi NZPS wy­
niosła około 15 min zł. Już
w I półroczu br. zobowiązanie
to wykonano w 82 proc, wy­
puszczając na rynek kilkadzie­
siąt tysięcy par obuwia ponad
plan. Ponadto zwiększono ja­
kość produkcji oraz zaoszczę­
dzono sporo surowców. Zało­
ga zakładów postanowiła, że

jeszcze w tym roku wyprodu­
kuje dodatkowo 50 tys. par ko­
zaczków. (jl)

W ROLNICZYM
ZAGŁĘBIU

Dyskusja wokół tez na V

Zjazd PZPR rozwija się rów­
nież w środowisku wiejskim.
W powiecie proszowickim pa­
dają wnioski dotyczące dalszej
mechanizacji rolnictwa. Chodzi
o to, aby przemysł dostarczał
więcej małych maszyn np. ła­
dowaczy obornika, snopowią-
załek, lekkich traktorów itp.
Potrzebne jest też zwiększenie
dostaw nawozów sztucznych.!
Rolnicy wysuwają także sze-!

reg postulatów pod adresem;
;sprawniejszej pracy spółdziel­
czości.

Od kółek rolniczych i POM­
ÓW rolnicy domagają się lep­
szego zaopatrzenia w maszyny
międzykółkowych baz maszy­
nowych, szerszego świadczenia
usług przez POM-y itp. Ob­
szernie dyskutowana na ze­
braniach wiejskich jest spra­
wa ubezpieczeń dla rolników.
Chłopi z powiatu proszowic-
kiego wysuwają w tym zakre­
sie sporo wniosków.

W Proszowickiem rozpoczęły
się też zebrania ogólnogro-
madzkie, w czasie których
członkowie partii wybierają
delegatów na powiatową kon­
ferencję. (cm)

w Little Rock
NOWY JORK (PAP)

W nocy z soboty na niedzielę
znów doszło do wystąpień mu­
rzyńskich na tle rasowym i

społecznym w stolicy Arkan-
sasu Little Rock. W starciu
ranny został m. in. zastępca
szeryfa.

Policja aresztowała dal­
szych kilkanaście osób. Wyda­
no polecenie rewidowania
wszystkich samochodów, w

których znajdują się Murzyni.

Mgla nad Londynem
LONDYN (PAP)

Mgła, będąca niespodzianką
o tej porze roku zmusiła ka­
pitanat portu lotniczego w

Heathrow pod Londynem do
zamknięcia lotniska na 7 go­
dzin. Samoloty, które miały
lądować w Londynie, kiero­
wano do Holandii, Niemiec i
północnej Irlandii.

Urząd meteorologiczny lot­
niska określił mgłę jako „nie­
zwykłe zjawisko o tej porze
roku” a jednoczenie ostrzegł
iż może się ono powtórzyć.

włoskich
RZYM (PAP)

Narodowe Stowarzyszenie
Partyzantów Włoskich wysto­
sowało list do premiera Włoch
Giovanni Leone, wyrażający
protest przeciwko przyznaniu
renty wdowie po Benito Mu-
ssolinim. Decyzja w tej spra­
wie — stwierdza list — obra­
ża tysiące byłych bojowni­
ków i partyzantów, którzy
już 23 lata od czasu zakoń­
czenia wojny czekają na przy­
znanie im choćby najskrom­
niejszej renty.

W opracowaniu skrócenie

dziennej normy czasu pracy
Z powszechną i ' Ł

spotkał się w dyskusji przed
V Zjazdem Partii zarysowany
w tezach KC PZPR program
sukcesywnego skracania cza­
su pracy, którym obejmie się
w następnej 5-latce wszyst­
kich zatrudnionych obecnie
w wymiarze 46 godzin tygod­
niowo.

Obecnie w czasie pracy
krótszym od ustawowego, wy­
noszącego 8 godzin dziennie i
6 godzin w soboty, pracuje
ponad 1,1 min zatrudnionych
w gospodarce uspołecznionej.

Zawarty w tezach program
dalszego skracania czasu pra­
cy, choć sformułowany ogól­
nie, określa uzasadnioną spo- _ r_>,__ _______ __

łecznie i gospodarczo kolej- pracy (skrócenie normy dzien-

aprobatą ność potrzeb. Na pierwszym
miejscu, już na najbliższe 3—4
lata, postawiono konieczność
skrócenia dziennej normy
czasu pracy na stanowiskach
roboczych o warunkąch szcze­
gólnie uciążliwych i szkodli­
wych dla zdrowia, a także
rozszerzenia 4-brygadowego
systemu na inne branże o ru­
chu ciągłym 1 trudnych wa­
runkach pracy.

Zw. zawodowe wspólnie z

zainteresowanymi resortami
przystąpiły już do opraco­
wania projektów w tym za­
kresie. W dalszej kolejności
będą prowadzone analizy i
studia nad różnorodnymi
koncepcjami skracania czasu

nej, zmniejszenie liczby dni
pracy w tygodniu i in.) w po­
szczególnych gałęziach produ­
kcji i usług. Chodzi tu o ta­
kie rozwiązania, które nie od­
biłyby się ujemnie ani na

wynikach produkcyjnych za­
kładów, ani na zarobkach

pracowników. Główne przes­
łanki realizacji tych zamie­
rzeń znajdują się w samych
przedsiębiorstwach: w uspra­
wnieniu organizacji produk.
cji i we wzroście wydajności
pracy, a przede wszystkim w

wydatnym ograniczeniu stoso­
wania godzin nadliczbowych,
przy takiej bowiem ilości
„nadgodzin”, jaką notuje się
obecnie, skrócenie czasu pra­
cy jest nie do pomyślenia.

na konwencji demokratycznej
WASZYNGTON (PAP)

Agencja Reutera podaje, że
zdaniem obserwatorów sena­
tor George McGovern może

odegrać poważną rolę na kon­
wencji partii demokratycznej
w Chicago. Jak wiadomo,
zgłosił on swą kandydaturę
na stanowisko prezydenta
USA.

Senator z Południowej Da­
koty jest od dawna uważany
za przeciwnika wojny wiet­
namskiej. Jakkolwiek nie ma

on wielkich szans na odnie­
sienie zwycięstwa na konwen­
cji, to jednak uzyskawszy po­
parcie dawnych zwolenników
Roberta Kennedy’ego może

doprowadzić do tego, iż w

pierwszych głosowaniach ani
Humphrey ani McCarthy nie
zbiorą wymaganej liczby gło­
sów. W takiej sytuacji McGo-
vern może zostać kandydatem
na wiceprezydenta, a równo­
cześnie wywrzeć poważny
wpłyto na politykę wietnam-

ską kandydata partii demo­
kratycznej na stanowisko
szefa państwa.

Jak wiadomo, w konwencji
uczestniczyć będzie ,2.622 de­
legatów i żeby odnieść zwy­
cięstwo trzeba zebrać 1312
głosów. Obecny wiceprezydent
Humphrey, który ma naj­
większe szanse głosi, że po­
piera go ponad 700 delega­
tów, McCarthy — również
przeciwnik wojny wietnam­
skiej — może liczyć na ponad
400 głosów. Około 800 głosów
należy do delegatów, którzy
są podporządkowani tzw. „u-
przywilejowanym synom”
swych stanów.

Reuter donosi, że duża część
współpracowników Roberta
Ken,nedy'ego udzieliła już po­
parcia McGovemowi. Uczyni­
li to m. in. b. sekretarz pra­
sowy Białego Domu Salinger,
historyk Schlesinger oraz se­
kretarz prasowy Roberta Ken­
nedyego Frank Mankiewicz.

Cesarz Etiopii przyjął
delegacje Nigerii

i Biafry
LONDYN (PAP)

Cesarz Etiopii Haile Selasie
przyjął w sobotę delegacje
centralnego rządu nigeryj-
skiego oraz separatystycznej
Biafry uczestniczące w rozmo­
wach pokojowych w Addis A-
bebie. Spotkania zorganizo­
wane oddzielnie dla obu dele­
gacji trwały około 4 godzin.
Nie opublikowano żadnego
komunikatu, ale należy są­
dzić, że cesarz Etiopii dokładał
wszelkich starań, aby prze­
zwyciężyć impas w jakim
znalazły się rozmowy pokojo­
we.

Masz dzieci przeczytaj

Szczepienia przeciw
Heine-Medina

WARSZAWA (PAP)
Rozpoczęta w kraju masowa

akcja szczepień przeciw typo­
wi III wirusa Heine-Medina z

każdym dniem obejmuje co­
raz większą liczbę dzieci.

Parada asów pilotażu
(DOKOŃCZENIE ZE STR 1)

czorem przewidziany jest uro­
czysty apel poległych przy
Grobie Nieznanego Żołnie­
rza. Drugi dzień uroczystości
1 września br. upływie pod
znakiem 29 rocznicy napaści
Hitlera na Polskę. Głównym
akcentem obchodów tej rocz­
nicy będzie wielkie zgroma­
dzenie mieszkańców Krakowa
i ziemi krakowskiej. Zgroma­
dzenie, które odbędzie się na

b. lotnisku w Czyżynach ko­
ło Nowej Huty, zakończy po­
kaz lotnictwa sportowego i
wojskowego jakiego dotąd w

Polsce nie oglądano. Pozwo­
li on zaprezentować naszym
pilotom, wojskowym i sporto­
wym cały kunszt swoich u-

miejętności i sprawności. Im­
preza przypomni m. in. po­
kaz pilotażu prezentowany w

czasie warszawskiej defilady
w Tysiąclecie Państwa Pol­
skiego. Wzbogacą ją nowe ele­
menty polskiej szkoły pilota­
żu. W podniebnych ewolu­
cjach - pokazach wezmą też
udział szybownicy i skoczko­
wie spadochronowi. Na pokaz
złoży się również masowy de­
sant spadochroniarzy.

Krakowskie uroczystości
staną się też okazją do przy­
pomnienia wspaniałych trady­
cji naszych skrzydeł, których
początki sięgają 17-tego stu­
lecia. Za prekursora zgłębie­
nia tajników sztuki oderwa­
nia się człowieka od ziemi u-

znaje się Stefana Kozłow­
skiego, który w 1910 roku na

skonstruowanym przez siebie
aparacie przeleciał około 150
metrów. Zaledwie rok później
Adolf Warchałowski ustalił
światowy rekord długości lo­
tu szybując w powietrzu z 3
pasażerami 45 min. i 46 se­
kund. Mając takie tradycje
niedługo trzeba było czekać na

międzynarodowe laury na­

szych pilotów. W roku 1932
Żwirko i Wigura na RWD-6
zwyciężyli w challange’u —

największych wówczas świa­
towych zawodach lotniczych.
W dwa lata później wyczyn
ten powtórzyli Bajan i Po­
krzywka, który do dziś miesz­
ka i żyje w Krakowie. Inny
krakowianin Stanisław Skar­
żyński w 1931 roku wykonał
lot, dookoła Afryki o długości
trasy ok. 26 tys. km. Zaś dwa
lata później samotnie „prze­
skoczył” Atlantyk na RWD-5.
Tych sukcesów polskich pilo­
tów oraz konstruktorów nie
potrafiły wykorzystać władze
Polski międzywojennej. Wy­
buch II wojny światowej za­
stał nasze lotnictwo zacofane,
odbiegające w tym zakresie
od poziomu hitlerowskiego na­
jeźdźcy. „A naszych orłów wi­
dać nie było i to zmusiło co­
fnąć się” — trafnie śpiewali
29 lat temu w Warszawie pod­
wórkowi piosenkarze. Te smu­
tne karty z historii naszych
skrzydeł przypomną też kra­
kowskie uroczystości. Mimo
tego upośledzenia, polscy lotni­
cy walcząc na przestarzałym
sprzęcie zniszczyli około 150
samolotów hitlerowskich, zaś
później w obronie Francji u-

nieszkodliwili dalszych 50
maszyn ze znienawidzoną swa­
styką. Łącznie w latach II

wojny światowej zestrzelili
tysiąc samolotów i 300 uszko­
dzili. Za to bohaterstwo utra­
tą życia zapłaciło 2,5 tys. pol­
skich lotników. Takim wkła­
dem do walk powietrznych
poza wielkimi mocarstwami
nie może się poszczycić żaden
kraj. Stąd też tegoroczne ob­
chody „Dni Lotnictwa w Kra­
kowie” w powiązaniu z 29 ro­
cznicą napaści hord hitlerow­
skich na Polskę będą miały
szczególny charakter i wymo­
wę.

JERZY TOMASZEWSKI

Prezydent Tito opuścił Pragę „Neues Deutschland" o fiasku
(DOKOŃCZENIE ZE STR. 1)

jedności wszystkich sił rewo­
lucyjnych, postępowych i de­
mokratycznych w walce prze­
ciwko imperializmowi, o po­
kój, niezawisłość narodową,
postęp i socjalizm.

W toku wymiany poglądów
na aktualne problemy między­
narodowego ruchu komunisty­
cznego i robotniczego obie
strony podkreślały swe wysił-

rozwijania
współpracy

ki na rzecz

wszechstronnej
bilateralnej.

Stosunki oparte
uprawnieniu, szczere i demo­
kratyczne, biorące za punkt
wyjścia zasady proletariackie­
go internacjonalizmu, przy­
czyniają się do umocnienia
jedności działania sił socja­
listycznych.

Obie strony przywiązują
wielką wagę do współpracy
wielostronnej, jak również do
inicjatywy na jak najszerszej
platformie walki o pokój i

na równo-

socjalizm. Szeroka współpraca
wszystkich sił postępowych i
miłujących pokój, przejawia­
jąca się w’ najrozmaitszych
formach i w skali światowej,
stanowi jedną z najbardziej
naglących potrzeb współcze­
snego rozwoju społecznego.

Wyniki wizyty delegacji KC
ZKJ w Czechosłowacji i roz­
mowy, które odbywały się w

związku z tym, stały się wiel­
kim wkładem do dzieła dal­
szego umacniania wszech­
stronnej partyjnej współpra­
cy między KPCz a ZKJ.
Przedstawiciele obu stron są
przekonani, że narody na­
szych zaprzyjaźnionych kra­
jów przyjmą ten fakt z całko­
witym zadowoleniem.

*

W niedzielę rano delegacja
KC Związku Komunistów
Jugosławii na czele z prezy­
dentem J. Broz-Tito opuściła
Pragę udając się w drogę po­
wrotną do Belgradu po zakoń­
czeniu rozmów z przywódcami
czechosłowackimi.

„nowej polityki wschodnieju

Przedstawiciel walczącego Wietnamu

wśród młodzieży w Gródku
(DOKOŃCZENIE ZE STR. 1)
nie mieli powodów do narze­
kań. Na program zajęć szko­
leniowych złożyło się m. In.

szereg, interesujących spotkań
z tzw. ciekawymi ludźmi,
podczas turnusu Gródek od­
wiedzali przedstawiciele teat­
ru i świata artystycznego, od-

była się projekcja nagrodzo­
nych na ostatnich festiwa­
lach filmów krótkometrażo-
wych itp.

W najbliższych dniach w

ośrodku ZW ZMS w Gródku
nad Dunajcem rozpocznie się
kolejny obóz szkoleniowo-wy­
poczynkowy. (zg)

18 bm. dożynki rejonowe
w Sledziejowicach

(DOKOŃCZENIE ZE

„Centrowetu”. Koła
eksponować będą
kwiatowe.

W roku bieżącym
będzie nagradzanie
wystawcy — zaś rolników in­
dywidualnych — premiami
pieniężnymi, nagrodami rze-

STR 1)
KGW

stoiska

zasadą
każdego

Lajkonik
13, 20, 23, 26, 32, dodatkowa 14.

Karolinka

43, 38, 24, 37, 44, dodatkowa 42

czowymi 1 dyplomami. WZKR
ufundował wzorem lat ubie­
głych nagrody dla najlepszych
kół gospodyń wiejskich. W

tym roku szeroki też będzie
udział młodzieży w dożynkach.
Organizatorzy przygotowują
turnieje między niektórymi
wioskami, a w przeddzień
wystaw, spotkania rolników z

naukowcami.
Dożynki centralne odbędą

się w Warszawie, 8 września
br. Z Krakowskiego weźmie w

nich udział około 2.200 osób,
w tym kilka zespołów arty­
stycznych. liD

BERLIN (PAP)
Organ centralny SED „Ne-

ues Deutschland” zamieścił w

niedzielę komentarz na te­
mat „nowej polityki wschod­
niej” rządu bońskiego. Na­
wiązując do stwierdzenia za-

chcdnioniemieckiego „specja­
listy od antykomunizmu”
prof. dr Klausa Mehnerta,
który dowodził, że „kraje
wschodnioeuropejskie rozwi­
jają się w kierunku socjal-
demokratyzmu”, dziennik pi-
sze: „Jeśli socjaldemokratyzm
stanowić ma środek pene-

a zwłaszcza rni-
zagranicznych,

nowej polityce

20 czer-

Bundes-

tracji do systemu socjalisty­
cznego, wówczas jednoznaczna
staje się rola, jaką wzięli na

siebie ministrowie socjalde­
mokratyczni,
nister spraw
Brandt, w

wschodniej”.
Brandt oświadczył

wca na posiedzeniu
tagu, że polityka wschodnia
nie oznacza, iż „dążymy, do­
póki istnieją bloki, do wyła­
mywania poszczególnych
państw z ich systemu bezpie­
czeństwa”.

Przyczyny katastrofy pod Monachium

nadal nie wyjaśnione
Przyczyny katastrofy lotni­

czej w pobliżu Monachium, w

której zginęło w piątek 48 o-

«sób, nie zostały dotychczas wy­
świetlone. Policja NRF odrzu­
ciła przypuszczenie, że mógł to

być akt sabotażu. Autostradę
Norymberga — Monachium
zwolniono w niedzielę dla ru­
chu.

Podejrzenie. Iż przyczyną ka­
tastrofy był sabotaż, wyraził
dyrektor brytyjskiego towa­
rzystwa lotniczego, M. Williams,
na konferencji prasowej w

Monachium. Dowodził przy
tym, że do takich wniosków
doszli eksperci brytyjscy i po­
licja zachodnioniemiecka. Szef
dyrekcji policji krajowej gór­
nej Bawarii, Karl Krampol, za­
przeczył temu jednak stanowczo.

Szef zachodnioniemieckżej ko­
misji ekspertów, pilot Max

Brandenburg z federalnego u-

rzędu lotniczego w Brunszwiku
powiedział dziennikarzom, iż
stwierdzenie, że przed kata-

strofą oą kadłuba samolotu o--

derwały się skrzydła, narzuci­
ło pytanie czy przyczyna nie
tkwi w „zmęczeniu materiału”
spowodowanym przeciążeniem.
Brandenburg, który lustrował
również miejsce katastrofy, nie
wyklucza jako ewentualnej
przyczyny nieszczęścia uderze­
nia pioruna.

Eksperci oczekują, że grafion
samolotu, chociaż mocno uszko­
dzony, pozwoli rozwikłać tajem­
nicę, co stało się przyczyną
śmierci 48 ludzi. Aparat ten ma

być przesłany w poniedziałek
do producenta samolotu i tam

zbadany. Grafion — jak oświad­
czył Brandenburg — zanotował
tor i ruchy maszyny, szybkość,
z jaką leciał „viscount" i ob­
ciążenia na powierzchniach noś­
nych. Taśma magnetyczna za­
wierająca informacje o locie
rozsypała się na wiele drobnych
cząsteczek i wypadła z maszy­
ny. Cząstki te trzeba skleić

przed odczytaniem zapisu.

W Szczecinie i woj. szcze­
cińskim, które pierwsze w

kraju podjęło szczepienia pro­
filaktyczne, akcję tę już za­
kończono w sobotę.

W sobotę rozpoczęły się
szczepienia w woj. olsztyń­
skim. Na Warmii i Mazurach
znajduje się obecnie ok. 375
tys. dzieci podlegających
szczepieniom.

12 bm., tj. w poniedziałek,
rozpoczną się szczepienia w

województwach: bydgoskim,
zielonogórskim, Wrocławiu i

woj. wrocławskim. W dwa dni
później, tj. od 14 bm„ przy­
stąpią do szczepień wojewódz­
twa: opolskie, katowickie i
krakowskie. Pozostałe woje­
wództwa w kraju rozpoczną
szczepienia w dniu 15 bądź
16 bm.

Wyjątek stanowić będzie je­
dynie Poznań i woj. poznań­
skie, gdzie obecnie nie będzie
się prowadzić masowych
szczepień przeciw typowi III
wirusa polio. Będą one mogły
być podjęte dopiero po upły­
wie 4 tygodni od ostatnich
szczepień typem I lub II, ja­
kie przeprowadzono ostatnio
W związku z zachorowaniami
na Heine - Medina w tym re­
jonie.

Cała akcja szczepień w kra­
ju ma się zakończyć do 25 bm.
Po tym terminie czynne bę­
dą dodatkowe punkty szcze­
pień dla tych, którzy z róż­
nych względów nie zostali
poddani szczepieniom w ter­
minie pierwszym (choroba,
pobyt za granicą Itp.).

W dąlszym ciągu służba
zdrowia apeluje o przestrze­
ganie terminów szczepień.

Fiasko amerykańskiego

eksperymentu kosmicznego
Kompletnym fiaskiem za­

kończył się amerykański eks­
peryment kosmiczny, którego
koszty ocenia się na 25 mi­
lionów dolarów. W sobotę
wieczorem z Przylądka Ken­
nedyego wystrzelono satelitę
meteorologicznego ATS-4 u-

mieszczonego na szczycie ra­
kiety Atlas - Centaur. Mimo
kilkakrotnie ponawianych sy­
gnałów z Ziemi, drugi człon

rakiety nie odpalił i w ten

sposób satelita nie został
wprowadzony na przewidzia­
ną orbitę. Według ostatnich
informacji satelita wraz z ra­
kietą koziołkuje w przestrze­
ni kosmicznej. Uczeni amery­
kańscy przypuszczają, że
wkrótce rozpadnie się, a na­
stępnie spłonie w górnych
warstwach atmosfery ziem­
skiej.

Katastrofa autobusu

w Tyrolu
WIEDEŃ (PAP)

Pięć ofiar śmiertelnych po­
ciągnęła za sobą poważna ka­
tastrofa autobusu w Tyrolu.
9 pasażerów — turyści bry­
tyjscy i ich pilot — z ciężki­
mi, obrażeniami przewiezio­
nych zostało do szpitala w

Schwaz koło Innsbrucka. 12
dalszych pasażerów odniosło
tylko lekkie obrażenia.

Autobus należący do brytyj­
skiego towarzystwa turystycz­
nego z nie wyjaśnionych do­
tychczas przyczyn stoczył się
na zakręcie w 30-metrową
przepaść w pobliżu niewiel­
kiego miasteczka Zell-am-Zil-
ler.

Trzęsienie ziemi
na Filipinach

PARYŻ (PAP)
W sobotę wieczorem w pół­

nocnej części Filipin dały się
odczuć nowe wstrząsy pod­
ziemne, określane jako śred­
niej mocy. Epicentrum wstrzą­
su znajdowało się 130 km na

północ od Manili.

Aresztowania

w Hiszpanii
PARYŻ (PAP)

Władze kontynuują krwawe
represje w kraju Basków,
gdzie w ostatnich dniach do­
szło do wystąpień ludności.
Aresztowano już około 300 o-

sób. Obowiązuje tam stan

wyjątkowy.
W wielu miejscowościach

przeprowadza się szczegółowe
rewizje. Do akcji tej skiero­
wano kilkuset żandarmów 1

agentów policji.

Kolizja statku „San”
z jednostką bandery

NRF

SZCZECIN (PAP)
Na kanale w rejonie Polic

na torze wodnym ze Świno­
ujścia do Szczecina nastąpiła
w sobotę kolizja dwóch stat­
ków — motorowca Polskiej
Żeglugi Morskiej „San” i jed­
nostki bandery NRF M/S
„Maria Both”, zdążającej ze

Szczecina z ładunkiem węgla.
Statek bandery ŃRF — zato­
nął. Spośród 7 członków jego
załogi 6 zabrali marynarze
statku „San” na pokład. Sió­
dma osoba zaginęła. Izba mor­
ska oraz prokuratura badają
przyczyny kolizji.

Wyjaśnienie
W 1975 roku 421 tys. zatrudnionych

w przemyśle
W związku z zamieszczonym w dniu 9

cie” artykułem pt. „Dalszy awans ziemi

go skomentowania wymagają niektóre
ażeby nie budziły wątpliwości wśród czytelników. Przytoczony
przykład przewidywanego wzrostu zatrudnienia do 1975 roku o

przeszło 100 tyz. osób odnosi się wyłącznie do przemysłu re­
gionu krakowskiego co przez przeoczenie nie zostało w artykule
podkreślone. Według tych prognoz region zatrudniający w prze­
myśle w 1965 r. 312,4 tys. osób dysponować ma miejscami pracy
dla 421 tys. osób. Liczba ta nie oznacza zatrudnienia w całej go­
spodarce uspołecznionej (bez uczniów), które np. na koniec 1967
r. wynosiło ok. 722 tys. zatrudnionych. Równocześnie produkcja
globalna w regionie ulec ma podwojeniu i wzróść do ok. 150 mld
zł. Są to jednak przewidywania planistów oparte na dotychcza­
sowych przeciętnych wskaźnikach wzrostu rocznej globalnej
wartości produkcji uzyskiwanej w regionie krakowskim.

sierpnia br. w „Gaze-
krakowskiej” szersze-

opublikowane cyfry,

Dnli ł sierpnia IMS r. zmarła w Krakowie

JÓZEFA RADOMSKA
długoletnia pracownica Biura Studiów 1 Projektów Hutnictwa

„Blprostal” w Krakowie.

W Zmarłej straciliśmy wzorową, ofiarną 1 niestrudzoną
pracownicę oraz serdeczną koleżankę.

Pogrzeb odbędzie się w poniedziałek, dnia 12 sierpnia, o

godzinie 10, na cmentarzu Rakowickim.

Dyrekcja, Rada Zakładowa
1 załoga Biura Studiów
i Projektów Hutnictwa

„Blprostal” w Krakowie
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ALCHEMICY
z TARNOWA
B

ierze się trzy
składniki: chlor,
wodór i acetylen.
Gdy to wszystko
odpowiednio się
połączy — pow­

stanie PCW. Brzmi to trochę
jak recepta alchemika, a w

rzeczywistości jest uproszczo­
nym opisem procesu powsta­
wania polichlorku winylu —

białego proszku, który zrewo­
lucjonizował produkcję sztucz­
nych tworzyw,

PRÓBY I EKSPERYMENTY

próby

CUDOWNY PROSZEK

Oglądam słoiki z próbkami,
które na pozór nie różnią się
od siebie. Kierownik Zakładu
PCW tarnowskich „Azotów”
— mgr inż. Karol Faruga
mówi:

— Każdy z tych proszków,
to oczywiście polichlorek wi­
nylu, ale o różnej strukturze
chemicznej, czyli jak się to

mówi fachowo: o różnym
stopniu spolimeryzowania, a

więc o różnym łańcuchu wią­
zań. drobinowych...

Tarnowski PCW wędruje
do wielu zakładów, które z

kolei wyczarowują z tej bia­
łej mączki osobliwe produk­
ty w postaci tworzyw sztucz­
nych. Zakłady Azotowe im.
F. Dierżyńskiego dostarczają
już 6 gatunków tego pólsu-
rowca przetwórstwa.

Zakład PCW — to Jeden z

najmłodszych obiektów pro­
dukcyjnych tarnowskiego
kombinatu chemicznego. W
ub. roku wyprodukował 6
tys. ton polichlorku winylu.
W marcu br. przekroczył glo­
balną ilość 10 tys. ton.

RODZINA PCW

Dzięki zabiegom tarnowskich
chemików rozrasta się rodzina
PCW.

— Na przełomie ostatniego i
obecnego roku staraliśmy się
dać krajowi produkcję takiego
rodzaju, która by całkowicie
eliminowała dotychczasowy

import tego produktu dla prze­
twórstwa dostarczającego izola­
cyjne masy kablowe, a więc
dla potrzeb przemysłu elektro­
technicznego — mówi inż. Fa­
ruga.

Niezależnie od tego w tar­
nowskich zakładach otrzymano
nowy typ PCW dla wyrobów
twardych, mających szerokie
zastosowanie w postaci rur o

różnych średnicach (m. in. dla

wodociągów); barwionych folii
i płyt twardych dla potrzeb bu­
downictwa i płytek podłogo­
wych. Z innego jeszcze tarnow­
skiego PCW powstaje folia ga­
lanteryjna, z której wykonuje
się płaszcze nieprzemakalne,
względnie torebki, paski, obru­
sy barwione we wzorki lub
zwyczajne opakowania.

Dość długo trwały i ",
nad uzyskaniem polichlorku
winylu do granulatów, które

mogłyby mieć zastosowanie w

przemyśle farmakologicznym,
jako opakowania lekarstw
oraz w przemyśle medycznym
dla wyrobu drenów, rurek,
itp. przewodów. Np. do trans­
fuzji krwi stosuje się trady­
cyjne rurki gumowe, które
można będzie wyeliminować
dzięki nowemu tworzywu.

— Wytworzyliśmy już
wprawdzie odpowiedni typ
PCW, ale trwają jeszcze eks­
perymenty w laboratoriach
idące w kierunku sprawdze­
nia przydatności nowego po­
lichlorku winylu przy pro­
dukcji tworzywa sztucznego
dla powyższych celów. Gdy
wyniki tych prób okażą się
pozytywne, wyeliminujemy
import granulatu z

NRF — zwierza się
ruga.

Tarnowscy chemicy
ją ambitne wysiłki, aby otrzy­
mać polichlorek winylu, który
mógłby znaleźć zastosowanie
przy produkcji opakowań dla
przemysłu spożywczego oraz

przemysłu kosmetycznego. Po­
trzebne są tzw. opakowania
jednorazowe. Czekamy więc na

opakowania eliminujące trady­
cyjne szklanne butelki, zwłasz­
cza przy różnych olejach roślin­
nych. Wytwórnie kosmetyków
proszą o PCW, który znajdzie
zastosowanie przy wykonywa­
niu opakowań dla różnych
proszków, płynów' do prania,
czyszczenia, mycia, itp.

dukcji ze wszystkich gałęzi
przemysłu, a podstawowym
kierunkiem jego rozwoju mu­
si być wydatne zwiększenie
produkcji materiałów synte­
tycznych, zastępczych i uzu­
pełniających materiały natu­
ralne i tradycyjne,
czy w szczególności
sztucznych.

Te wytyczne tez

wych znajdują już

co doty-
tworzyw

}.■■■- A

Włoch i
inż. Fa-

podejmu-

WYELIMINUJEMY
IMPORT

Wspomniałem już wyżej,
że chcemy wyeliminować im­
port z NRF i Włoch granula­
tów potrzebnych dla prze­
mysłu, związanego z medycy­
ną. Mamy także realną szan­
sę zlikwidowania innych

dewi-
Oto

zjazdo-
- jak

świadczą o tym otwarte ze­
brania partyjne w Zakładach

Azotowych im. F.
skiego w Tarnowie
w przedzjazdowej
Nieodzowne jest,
się tutaj, nie tylko
nie i urozmaicenie
wyrobów chemicznych __

potrzeb wewnętrznego rynku,
ale także wzrost tempa ich
eksportu, co akcentują tezy.
Rejon tarnowski wysyła za

granicę rocznie
wartości 940 min zł.

__

ta nie odpowiada jeszcze
pełni możliwościom Tarnowa.
Konieczna jest większa ofen­
sywa eksportowa. A jej efek­
ty zależeć będą w dużej mie­
rze właśnie od osiągnięć no­
woczesnych alchemików z

Tarnowa.

Dzierż yń-
— wyraz
dyskusji,

podkreśla
zwiększe-
produkcji

dla

produktów
Liczba

w

Czy zdążą
i remontami szkół?

W Serocku na trasie Warszawa — Augustów otwarto no­
wy motel Motozbytu. Czynny całą dobę, posiada dwanaście
pokoi dwuosobowych. Restau -acja na 70 miejsc, stacja
obsługi samochodów przez 24 godziny. CAF — Uchymiak

J
lata,
staje

tematem dnia,
popularyzacji

PTTK odgry-
glówną rolę.

Nie udał się krakowia­
nom kolejny sobotnio-nie­
dzielny weekend. Pogoda,
szczególnie w sobotę, spra­
wiła wszystkim brzydkiego
psikusa. W niedzielę — by­
ło już trochę lepiej, ale nie
na tyle by można było wy­

jechać za miasto.
Wyjątkowo spokojne dni

miała krakowska Milicja.
W sobotę zarejestrowano 8
niegroźnych wypadków
drogowych, a w niedzielę
— do godz. 20 tylko je­
den. Nie czas jeszcze na

wysuwanie wniosków, ale
wydaje się, że prowadzona
na szeroką skalę akcja
„Stop! Dość ofiar na dro­
gach!’’ przyniosła już
pierwsze rezultaty.

Sobota
i niedziela

zlikwidowania
kosztownych zakupów
zowych dla przemysłu.
Tomaszowska Fabryka Włó­
kien Sztucznych stosowała do
filtrowania wiskozy pewien
rodzaj PCW produkowany w

Szwajcarii. Ostatnio fabryka
zastosowała nową metodę
tzw. filtracji naniesieniowej,
do której nada się jeden z

tarnowskich gatunków PCW.

Tarnowskie ,,Azoty” prze­
znaczają duże środki finansowe
na rozbudowę stacji doświad­
czalnej. Powstanie tu duże za­
plecze dla badań. W tegorocz­
nym planie produkcji tarnow­
skiego kombinatu chemicznego
figuruje 28 tys. ton PCW. W
oparciu o własne labolatorium
doświadczalne i osiągnięcia che­
mików spodziewają się tu nie
tylko zaspokoić stale rosnące
potrzeby rynku wewnętrznego,
ale i w niedalekiej przyszłości
rozpocząć ofensywę i zdobyć
także rynki za granicą.

Tezy na V Zjazd PZPR
podkreślają, że przemysł che­
miczny powinien osiągać naj­
szybsze tempo wzrostu pro-

W br. na kapitalne remon­
ty szkół przeznaczono 722 min
zł z budżetu centralnego. Do
tego około 159 min zł dołożą
ze swoich zasobów finanso­
wych rady narodowe, ale to

dopiero pod koniec III i IV
kwartału. W ubiegłym roku
na ten cel państwo przyznało
660 min zł. Limit ten został
przez rady narodowe zwięk­
szony do 886 min zł, ale wy­
konanie wynosiło 853 min zł.
Rady narodowe zbyt późno u-

ruchom.iły środki finansowe
na remonty.

Kapitalne remonty przepro­
wadzi się w 3,5 tys. budyn­
ków szkolnych. I tak najwięk­
sze środki na kapitalne re­
monty przyznano woj. wro­
cławskiemu — 65 min zł, ob­
jęto nimi 302 budynki, w rze­
szowskim 50 min — 174 bu­
dynki, w katowickim prze­
prowadzi się kapitalne remon­
ty w 178 szkołach za sumę 42
min zł.

Remonty w większości szkół
przebiegają dużo sprawniej
niż w latach ubiegłych, cho­
ciaż nie wszędzie są zadowa­
lające. W wielu szkołach roz­
poczęto prace zbyt późno; nie
bez winy są tutaj władze od­
powiedzialne za te sprawy.
Trudności mają też przedsię­
biorstwa przeprowadzające
remonty.

Oprócz kapitalnych remon­
tów w większości szkół prze­
prowadza się konserwację bu­
dynków oraz remonty bieżące.
Na ten cel przeznaczono 500
min zł.

est pełnia
Turystyka
się
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Prosimy Towarzy­
sza o kilka danych obrazują­
cych osiągnięcia tej zasłużonej,
społecznej organizacji.

— W połowie maja br. odbył
się w Warszawie VII Walny
Zjazd Delegatów PTTK, który
ocenił dorobek Towarzystwa za

ostatnie trzy lata i uchwalił
program jego działania na na­
stępny
mi to
PTTK
roku
członków
1964 r. było ich 227.90.3) oraz

123.656 członków zrzeszonych
zbiorowo. W tym czasie dzia­
łało też w kraju m. in. 380 od­
działów, 5.731 kół PTTK, 2.049
komisji społecznych, 449 klubów
specjalistycznych, ponad 15 tys.
przewodników turystycznych i
instruktorów turystyki kwalifi­
kowanej c—z przeszło 25 tys.
organizatorów turystyki, nie li­
cząc

okres. Dlatego ułatwia
odpowiedź na pytanie,

na początku bieżącego
skupiało już 331.630

indywidualnych (w

potężnej armii, jaką sta-

— Wspomniał Towarzysz o

Krakowie. Może więc parę słów
o turystyce i działalności PTTK
w naszym regionie?

— Słusznie. Trudno bowiem
mówić o polskiej turystyce, nie
wspominając o roli, jaką od­
grywa w niej Krakowskie.
Wszak jest to kolebka naszego
ruchu, który zrodził się w zabo­
rze austriackim, a powstałe z

niego w 1873 r. Polskie Towa­
rzystwo Tatrzańskie, po połą­
czeniu z utworzonym w 1906 r.

w zaborze rosyjskim Polskim
Towarzystwem Krajoznawczym,
stworzyło podwaliny pod PTTK.
Warto dodać, że PTT było jed­
ną z pierwszych w świecie or­
ganizacji turystycznych. Zrodzi­
ło się w latach niewoli naro­
dowej, z głębokiego umiłowania
ziemi ojczystej, troski o zacho­
wanie dla przyszłych pokoleń
niepowtarzalnych wartości przy­
rodniczych i kulturowych oraz

z chęci aktywnego współuczest­
niczenia w rozwoju górskich re­
gionów. PTTK, które jest spad­
kobiercą tych patriotycznych
tradycji i ich kontynuatorem w

PRL, pragnie nadać obchodom
związanym z jubileuszem 100-

K
anikuła letnia od nie­
pamiętnych lat sprzy­
ja w bulwarowej pra­
sie zachodniej tak zwa­
nym „wężom mor­
skim”, to jest relacjom

o fikcyjnych wydarzeniach nie
mających żadnego pokrycia w

faktach.

Tej raczej nader wątpliwej
rozrywki i metody obliczonej
na otępionych, bo upałem
znękanych czytelników, poza­
zdrościła widocznie monachij­
ska rozgłośnia Radia „Freies
Europa” i postanowiła zasto­
sować metodę „wężów mor­
skich” na falach eteru w po­
staci dyskusji „okrągłego sto­
łu” na temat: „kształt przy­
szłej Polski po okresie komu­
nizmu”.

Uczestnicy dyskusji zdawali
sobie sprawę z absurdalności
swego tematu, ponieważ na

samym wstępie przyznali, że
są to „marzenia”, pocieszając
się równocześnie, że marzenia
mają też „wielorakie pożytki”.

Pożytkiem bezspornie wyni­
kłym tu tym wypadku z dysku-

sji stała się na pewno jej końco­
wa konkluzja, z której czarno
na białym okazało się, że inży­
nierowie „przyszłej Polski” nie
są w stanie znaleźć wspólnego
języka, chociaż przy
stole”

„okrągłym
było ich zaledwie pięciu.

gó w dzisiejszej Polsce, aby z
kolei podjąć atak w rodzaju wy­
darzeń marcowych; natomiast
to, co miałoby nastąpić później,
jest całkowitą niewiadomą. A
raczej jest wiadomą o tyle, że
miałby powstać chaos i anar-

Zechcą się
panowie
odczepić

liczce i Zakopanem. Mamy też

szereg zamierzeń odnośnie roz­
budowy sieci stanic wodnych
na Warmii i Mazurach, na Zie­
mi Lubuskiej, w Bydgoskiem,
Poznańskiem i Koszalińskiem.
Są to oczywiście wstępne pro­
pozycje.

— Może Jeszcze w wielkim
skrócie powie nam Towarzysz,
co PTTK przygotowało na se­
zon „Lato-68”?

— Turystyka stanowi niewy­
czerpane źródło tematów. Bo­
gaty jest także nasz tegoroczny
program. Dlatego ograniczę się
jedynie do jego pobieżnego o-

mówienia. A więc, na „Lato-68”
zaplanowaliśmy 6.5 tys. imprez,
w których uczestniczyć będzie
ok. 800.000 osób. Wśród tych
imprez: rajdów, zlotów, spły­
wów, znajduje się 13 central­
nych, 4 międzynarodowe i 187
ogólnopolskich. Jeśli do tych

800 tys. dodamy jeszcze ucze­
stników różnych dyscyplin tu­
rystyki kwalifikowanej, liczba
osób biorących w br. udział w

PTTK-owskich imprezach wzro­
śnie do 1,5 min. Z ważniej­
szych imprez oznaczonych kryp-

Turystyka lekcjq
historii i patriotyzmu

(Wywiad z tow. Stefanem Strogulskim, sekretarzem generalnym ZG PTTK)

w Krakowie
Z wydarzeń artystycz­

nych warto odnotować po­
wrót do Krakowa zespołu
„Teatru 38”, z występów w

Niemieckiej Republice Fe­
deralnej. Krakowianie po­
kazali w Erlangen podczas
XV Międzynarodowego
Tygodnia Teatralnego an­
tynazistowską sztukę pisa­
rza Guntera Grassa —

„Kot i mysz”, spotykając
się z przychylnymi recen­
zjami niemieckiej prasy
postępowej.

Z podwórka krakowskie­
go donosimy jeszcze o koń­
czącym się remoncie Mu­
zeum Etnograficznego przy
placu Wolnica. Prace ma­
ją być ponoć zakończone
za 2 miesiące, tak że w

pierwszych dniach listopa­
da muzeum otworzy swoje
podwoje.

Nie ma prawie dni by w

podwawelskim grodzie nie
gościły delegacje zagrani-'
czne. Obecnie podejmuje­
my dwie grupy uczestni­
ków XXIII Międzynarodo­
wego Kongresu Geologicz-
neao, który za kilka dni
odbędzie się w Pradze. Ok.
60-osobowa delegacja zwie­
dziła już złoża rud cynku
i ołowiu w rejonie Olku­
sza, Trzebini, wczoraj na­
tomiast goście byli w ko­
palni soli w Wieliczce.

(a.ns)

Przemysł — dążąc do zaspokojenia potrzeb rolnictwa —

dostarczył w pierwszym półroczu br. 2400 rozsiewaczy wap­
na. Taką samą ilość otrzyma rolnictwo w bieżącym kwar­
tale. Na zdjęciu: rozsiewanie wapna pod uprawy rzepaku,

s CAF — Woźniak

nowią strażnicy ochrony przy­
rody i społeczni opiekunowie
zabytków. Aby nie nużyć dłu­
żej liczbami wspomnę tylko, że
w minionych trzech latach w

naszych ponad 40 tys. wycieczek
i imprez turystyki
wanej uczestniczyło
min osób, a w 167
znawczych wojaży
blisko 8 min.

— Liczby są rzeczywiście im­
ponujące. Ale wróćmy jeszcze
do VII Zjazdu PTTK. Czy mógł­
by Towarzysz poinformować
naszych czytelników o najważ­
niejszych jego uchwałach?

— Socjalistyczna turystyka —

jak to lapidarnie sformułował
uczestniczący w Zjeżdzie czło­
nek Biura Politycznego, sekre­
tarz KC PZPR tow. Bolesław
Jaszczuk — odgrywa poważną
rolę w wychowaniu patrioty­
cznym naszego społeczeństwa.
Staje się też żywą lekcją hi­
storii. I to zarówno tej odległej,
jak i współczesnej związanej z

heroiczną walką narodu pol­
skiego o niepodległość i budo­
wę nowego ustroju. Turystyka
stwarza też nieprzebrane moż­
liwości pouczających konfron­
tacji. Często bowiem obok ruin
starych zamczvsk, powstają no­
woczesne osiedla mieszkalne, a

dla małych podupadłych mia­
steczek, socjalistyczny przemysł
stał się życiodainym źródłem.
Biorac to pod uwagę VII Wal­
ny Zjazd Delegatów podjął kil­
ka rezolucji, nadających kie­
runek działaniu PTTK na naj­
bliższe łata. Rezolucje te doty­
czą: udziału naszego Towarzy­
stwa w obchodach 25-lecia PRL,
uroczystościach związanych ze

100-leciem turystyki w Polsce
i 500-leciem urodzin Mikołaja
Kopernika, pomocy przy budo­
wie drogi sudecko-karpackiej,
zagospodarowaniu szlaku juraj­
skiego i szlaku kopernikowskie­
go, budowie schroniska im. Le­
nina na Babiej Górze i schro­
niska nad Morskim Okiem w

Tatrach, a także udziału przy
organizacji w Krakowie Cen­
tralnego Ośrodka Kultury Tu­
rystyki Górskiej.

kwalifiko-
około 1,5

tys. krajo-
po Polsce,

tonimem „Na szlakach chwały
oręża polskiego” — oprócz tych,
które już się odbyły — warto

wymienić XVI Centralny Rajd
Pieszy (16—18 sierpnia) w woj.
opolskim. Z imprez młodzieżo­
wych wspomnę tylko o bardzo
atrakcyjnym IV Ogólnopolskim
Rajdzie Młodzieżowym pt. „Dro­
gami Skalnej Ziemi” (27—29
września) przez Podhale, Spisz
i Orawę. Oprócz tego przewi­
dzianych jest wiele imprez
związkowych z udziałem ponad
70 tys. uczestników, alerty dla

lecia polskiej turystyki, wyso­
ką rangę. Rozpatrujemy możli­
wość ogłoszenia 1973 t. — „Ro­
kiem Turystyki do Polski”.
Krakowskie zajmie w tych u-

roczystościach poczesne miejsce.
Jest to przecież nasz najliczniej­
szy okręg, chlubnie nazywany
turystycznym zagłębiem, wchła­
niający każdego roku jedną
trzecią część wszystkich tury­
stów przemierzających Polskę

wzdłuż i wszerz. W Krakow-
skiem PTTK ma też swą naj­
większą bazę noclegową. Spo­
śród 538 obiektów dysponują- turystów kwalifikowanych oraz

cych 31.153 miejscami, jakie ma­
my w kraju, 135 o 7.529 miej­
scach znajduje się tu właśnie.

— Jeśli już mówimy o bazie,
bardzo proszę tow. Sekretarza
o kilka zdań na temat dalszej
jej rozbudowy, a szczególnie o

zamierzeniach w tej dziedzinie
w regionie krakowskim?

— O konieczności dalszego
rozwoju bazy usługowej, wiele
mówiono na VII Zjeżdzie. Stwa­
rza ona bowiem niezbędne wa­
runki do realizacji naszego pro­
gramu społeczno-wychowawcze­
go i turystyczno-krajoznawcze­
go. Zwłaszcza wśród sporej je­
szcze części robotników, rolni­
ków i młodzieży nie korzystają­
cej dotychczas z uroków wspól­
nego wojażowania. A przecież
jednym z głównych zadań
PTTK jest kształtowanie postaw
młodego pokolenia. Dlatego pre­
zes ZG tow. Piotr Gajewski o-

raz wielu delegatów zabierają­
cych w dyskusji głos, wypowia­
dało się za rozbudową sieci o-

biektów noclegowych, głównie
tych najtańszych:
schronów,

campingów,
stacji i schronisk

młodzieżowych. W związku z

tym w najbliższych latach prze­
widujemy budowę 11 schro­
nisk górskich, m. in. nad Mor­
skim Okiem, na Babiej Górze,
Lubaniu, Hali Miziówej, Prze­
łęczy Krowiarki, Obidzy i Przy-
słopiu. Planujemy też' budowę
24 domów wycieczkowych, z

którwh 5 stanie w Krakow-
skiem: w Bukowinie Tatrzań­
skiej, Ojcowie, Rabsztynie, Wie-

ogólnopolskie zawody płetwo­
nurków.

Przygotowaliśmy również sta­
rannie na bieżący sezon nasze

obiekty: schroniska, domy wy­
cieczkowe i stacje turystyczne.
Dysponujemy też 181 zakłada­
mi gastronomicznymi oraz 196
wypożyczalniami sprzętu. Za­
chęcamy więc turystów do ko­
rzystania z nich. Tym bardziej,
że standard oferowanych usług,
systematycznie wzrasta. Dowo­
dem tego są sukcesy DW PTTK

Augustów i DW PTTK Szczyrk,
które w ub. r . zajęły pierwsze
i drugie miejsce w konkursie
na najlepiej przygotowany o-

biekt turystyczny, a restaura­
cja DT w Zakopanem w kon­
kursie „Światowida” o tzw.

srebrną patelnię zdobyła nagro­
dę za najlepsze danie kuchni
polskiej. Warto także wiedzieć,
że podobnie jak w latach po­
przednich — począwszy od ma­
ja do końca października —

PTTK organizuje kilkutygod­
niowe wczasy w najpiękniej­
szych miejscowościach w kraju.
M. in. w Bukowinie Tatrzań­
skiej, Mielnie, Wilkasach oraz

w okolicy Kołobrzegu i Ustki.
Wypoczywać na nich będzie o-

koło 28 tys. osób, do których
dyspozycji Towarzystwo oddało
111 obiektów.

— Serdecznie dziękujemy za

miłą rozmowę i wyczerpujące
informacje o zamierzeniach i
pracy PTTK.

Rozmawiał:
EUGENIUSZ NOWAK

A wiadomo, że W rzeczywisto­
ści jest ich znacznie więcej, nie
tyle ilościowo, ile „koncepcyj­
nie”. Bez pudła można przewi­
dzieć, że gdyby przy wspólnym
stole zasiedli rzecznicy choćby

. wszystkich tak zwanych „partii"

. emigracyjnych, nie licząc in­
nych kanapowych koterii, pow­
stałaby prawidłowa wieża Ba­
bel, w której kolejne opinie i
„wizje" jednych „marzycieli"
wykluczałyby stanowisko wszys­
tkich innych.

Warto jednak mimo to zesta­
wić niektóre wypowiedzi o-

wych pięciu zresztą nikomu w

Polsce nieznanych, nie wiadomo
czy rzeczywiście tylko „marzy­
cieli”, czy raczej obrotnych fun­
kcjonariuszy dywersji zabawia­
jących się losami Polski jak
piłką przy golfie.

Polska zatem — powiedzio.ł je­
den z nich — powinna być „w

przyszłości krajem demokra­
tycznym” co znaczy — jego zda­
niem — że państwo i admini­
stracja państwowa, miałyby peł­
nić wobec obywateli wyłącznie
„rolę służebną”. Warunkiem je­
dnak takiego układu — zdaniem
„marzyciela” ż „Freies Europa"
— miałby być system wielopar-
tyjny, z czego miałaby w go­
spodarce wynikać zasada wolno­
rynkowa, co z kolei automatycz­
nie zapewniałoby sprawiedli­
wość społeczną możliwą do zre­
alizowania — jak nie wierząc
uszom, usłyszeliśmy dosłownie
— tylko w kapitalizmie.

Drugi „marzyciel” zaczął snuć

zarysy profilu gospodarczego o-

wej „przyszłej Polski", który
nazwał na odmianę socjalizmem,
dosyć szczególnego chowu. Miał­
by to być cocktail różnorodnych
ustrojów gospodarczych. Wzbu­
dziło to poważne wątpliwości i
zastrzeżenia ze strony innych
współautoróio tej maskarady,
którzy natarczywie zaczęli „so­
cjalistycznego marzyciela” do­
pytywać o szczegóły prawdopo­
dobnie zaniepokojeni widmem
sąmego słowa „socjalizm". Do­
patrzono się nawet w tym po­
myśle „wielkiego niebezpieczeń­
stwa” i zarzucono śmiałkowi, że
„bardzo optymistycznie zapatru­
je się na świadomość ludzką”
ponieważ np. wybieranie zarzą­
du przedsiębiorstwa przez całą
załogę kryje, jak powiedziano,
ryzyko zagrażające zahamowa­
niem przemysłu, w skali ogól­
nonarodowej. Zakwalifikowano
w końcu tę wypowiedź jako u-

topię, o tyle jednak niesprawie­
dliwie, że cała w ogóle dysku­
sja obracała się przecież wokół
zarówno utopijnego założenia,
jak równie utopijnych „ma­
rzeń”. Postanowiono w końcu
porzucić temat problemów go­
spodarczych jako wyraźnie nie-
rozwiązalnych w wizji „Freies
Europa", i określonych przez
kierownika dyskusji jako „dru­
gorzędne”, po czym skupiono
się na temacie „przyszłego” u-

stroju i systemu politycznego.
Tu jednak z kolei wyłoniły się

od razu nieprzezwyciężalne kon­
trowersje nie do pokonania. Gdy
jedni byli za „demokracją” w

najbardziej bujnym i nieodpo­
wiedzialnym znaczeniu, inni
„marzyciele” z piątki wysunęli
postulat wprowadzenia „syste­
mu parlamentarnego” ale z

„silnym rządem". Od razu się
jednak okazało, że jeszcze inni

dopatrzyli się „zasadniczej
sprzeczności” między demokra­
tycznym systemem w wyborach,
W których Zwyciężyć by mogła
partia wypowiadająca się za de-
nacjonalizacją a nacjonalizacją
środków produkcji jako nieod-
zoianą zasadą w gospodarce na­
rodowej.

Oczywiście trudno przywiązy­
wać jakąkolwiek wagę do tego
rodzaju bełkotu i pomieszania
Języków, ale jedno było chyba
pożyteczne w tym operetkowym
widowisku: oto otrzymaliśmy
niezłą próbkę tego, co można
by nazwać „programem" i po­
zytywnym „planem" panów z

„Freies Europa” czyli W rzeczy­
wistości wywiadu amerykań­
skiego. Usłyszeliśmy propozycje,
jakie są oni gotowi zaoferować
i zaproponować ze swej strony.
I otóż propozycje te uzyskaliś­
my.

Okazuje się, że ładnego pro­
gramu ani planu w ogóle nie
ma. Jest dywersja zdążająca do
„zmiękczenia” układu politycz­
nego, gospodarczego i społeczne-

chia, w której wszyscy byliby
przeciw wszystkim.

Szkoda więc wszelkiej dysku­
sji z tego rodzaju zaleceniami
monachijskich „marzycieli” z

wywiadu amerykańskiego. Mo­
żna tylko jedno odpowiedzieć:
dziękujemy, nie reflektujemy.
Zechcą panowie się odczepić od
dzisiejszej i od jutrzejszej Pol­
ski. A w ogóle od Polski. Zaj-
mijcie się ciężkim kryzysem we­
wnętrznym w Stanach Zjedno­
czonych i ich przyszłością. Jest
o czym dumać i podyskutować,

KLAUDIUSZ HRABYK

i ciekawie
Marynarze i przemyt

Polskie Linie Oceaniczne w

ub. roku tytułem kar cel­
nych w obcych portach za­
płaciły za marynarzy - prze­
mytników 167.538 zł dewizo­
wych (6.980 dolarów!).
Wprawdzie sumą tą. obcią­
żono konta osobiste 69 ma­
rynarzy, ale gorzej jest z...

egzekwowaniem należności!
*

Czesi i motoryzacja

Na każde 100 rodzin w

CSRS przypada ponad 30 po­
jazdów jednośladowych (sku­
terów, motocykli, motorowe­
rów) i prawie 12 samocho­
dów osobowych. Jest to naj­
większy wskaźnik motoryza­
cji z krajów socjalistycznych.*

Paryskie lotnisko Orły

przejdzie w najbliższym
czasie poważną rekonstruk­
cję i rozbudowę, która do ro­
ku 1669 powiększy przepusto­
wość portu z obecnych 6 min
pasażerów do 10 milionów.
Ulepszone pasy startowe

pozwolą na przyjmowanie
samolotów zabierających na

pokład 300 do 400 pasaże­
rów („Concorde” i inne nad-
dźwiękowe). Na tym jednak
•prace nie zakończą się —

w projekcie jest powiększe­
nie pojemności lotniska Or­
ły do 15 min pasażerów w

skali rocznej.*

W japońskich
Samochodach

W nowym japońskim sa­
mochodzie „Subaru 360”, wa­
żącym 400 kg, ulokowano
22,65 kg tworzyw sztucz­
nych. Zastosowano je przede
wszystkim w postaci prze­
wodów, okładzin i powłok.
Wśród tworzyw sztucznych
na czterech kółkach, pierw­
sze miejsce zajmuje POW.*

Nowa skóra

Japońskiej firmie Kurashi-
ki Rayon po raz pierwszy
udało się odtworzyć trójwy­
miarową strukturę skóry. O-
trzymana syntetyczna skóra
ma ładny wygląd, tekśturę 1

dotyk. Przepuszcza ona po­
wietrze i wilgoć, ale jest
równocześnie nieprzemakal­
na i elastyczna.*

W samolotach

Znana amerykańska wy­
twórnia samolotów Lockheed

rozpoczęła produkcję elemen­
tów skrzydeł samolotu
Lockheed-200 z tworzywa
zbrojonego włóknem szkla-

GROTESKA (Skarbowa 2): Od
Krakowa jadę... — 10, Skąpiec —

18.

3irTA
APOLLO: Winnetou III s. (jug.,

11 lat) — 15.45, 18, 20.15. CHEMIK:

Gwiazdy w morzu (radź., 11 lat)
— 17 19. KULTURA: Francja na­
przód (Ir., 11 lat) — 18, 20.15.
KIJÓW: Angelika 1 król (fr., 18

lat) — 17, 20. MASKOTKA: O
carski tron (bułg. 14 lat) — 15.30,
Grzeszny anioł (radź.' 16 lat) —

17.30, 19.30. MELODIA: nie­
czynne. MIKRO: Kochajmy
syrenki (poi., 14 lat) — 18, 20.15.
MŁ. GWARDIA: Waleczni prze­
ciw rzymskim legionom (rum., 14

lat) — 14.45, 17, 19.15. MUSZLA:

nieczynne. SZTUKA: Panie I pa­
nowie (Wł., 18 lat) — 15.45, 18,
20.15. TĘCZA: Kamo znany oso­
biście (radź., 14lat)—19.U-
CIECHA: Panowie z kompleksa­
mi (Wl., 16 lat) — 15.45, 18, 20.15.
WANDA: Pamiętnik pani doktor

(fr., 16 lat) — 15.30, 18, 20.30.
WARSZAWA: Dziesiąta ofiara

(wł., 18 lat) — 15.45, 18, 20.15. WIS­
ŁA: Pociągi pod specjalnym nad­
zorem (czeski, 18 lat) — 15.45, 18,

20.15. WOLNOŚĆ: Udręka i eksta­
za (USA, 14 lat) — 15.30, II, 20.30.
WRZOS: Zwariowana noc (poi.,
11 lat) — 16, 18, 20. ZUCH: nie­
czynne. ZWIĄZKOWIEC: Czło­
wiek, którego już nie ma (USA,
16 lat) — 17, 19.

KINA W NOWEJ HUCIE

ŚWIT: Księżniczka (szwedz., 18

lat) — 15.45, 18, 20.15. ŚWIATO­
WID: Republika Szkld (radź., 16

lat) — 15.45, 18 , 20.15. ŚWIATO­
WID M. SALA: Włóczęgi północy
(USA, 7 lat) — 15, 17, 19. SFINKS:
Ludzie w hotelu (USA, 16 lat) —

15.45, 18. 20.15.
PŁASZÓW — Energetyk: nie­

czynne.
ZOO (Las Wolski) — codziennie

od godz. 9 do zmroku.

CHIRURGICZNY: Prądnicka 35,
INTERNISTYCZNY: Prądnicka 35.
LARYNGOLOGICZNY: Koperni­
ka 23. OKULISTYCZNY: Prąd­
nicka 35. UROLOGICZNY: Prąd­
nicka 35. NEUROLOGICZNY:

Prądnicka 35. PEDIATRYCZNY:

Prądnicka 35.

POGOTOWIE

RATUNKOWE!
Siemiradzkiego 1, wypadki 09
zachorowania
1 przewozy 395-00, 395-01, 395-02

CO.GDZIE.KIEDY ?
12 SIERPNIA poniedziałek klary

Grzegórzki
Podgórze
Nowa Huta

109-01, 205-77

825-50, 657-57

422-22, 417-70

APTEKI
Rynek Gł. 42 (tlen), Retoryka 1,

PI. Wolności 7, Rynek Podg. 8 .

Metalowców 1, Prądnicka 85'87,
N. Huta Os. Kazimierzowskie, Al.

Rewolucji Paźdz. 6 (tlen).

WYSTAW
GALERIA SUKIENNICE: Pol.

mai. i rzeźba r. 1764—1900 (10—15).
SZOŁAYSKICH (pi. Szczepański
9): Pol. mai i rzeźba do 1764 r.

(10—15). CZARTORYSKICH (Jana
19): (10—15). ARCHEOLOGICZNE

(Poselska 3): (10—15). STARA BO­
ŻNICA (Szeroka 24): (9—15). KTF

(Stolarska 9): Wyst. fotograficz­
na (10—18).

RAD IQ
PROGRAM I

Godz. 14 .20 Koncert francuskiej
muz. operowej. 15.00 Wiad. 15.05 Z

życia Związku Radzieckiego. 15.30
Dla dzieci — ,,Europa” — opow.
J. Grabowskiego. 16.00 Popołudnie
z młodością. 17 .55 Wiad. 18.00 Kon­
cert pt.: Na scenach i estradach
świata. 18.40 Muzyka i aktualnoś­
ci. 19.05 Z księgarskiej lady. 19.20

Gra Stefan Askenaze — fort. 19.40

Śpiewają polskie zespoły Pieśni
i tańca ,,Warszawa”, ,,Śląsk”,
,,Mazowsze”. 20.00 Dziennik. 20.20

Wiad. sport. 20.25 Wojsko, strate­
gia, obronność. 20.41 Muz. 20.50
Koncert życzeń miłośników muz.

poważnej, 21.25 Pięć minut o wy­
chowaniu. 21.30 Kalejdoskop kult.
22.00 Aud, dok. 22.30 Rewia piose­
nek. 23.00 Dziennik. 23.10 Wiad.

sport. 23.15 Z twórcz. J. Haydna.
24.00 Wiad. 0 .05—3.00 Program noc­
ny z Kielc,

PROGRAM II

Godz. 5.00 Muz. 5.30 Wiad. 5.35
Aud. dla wsi. 5 .45 Muz. 5.59 Próg,
pog. 6 .00 Proponujemy, informu­
jemy, przypominamy. 6.20 Gimn.
6.30 Dziennik. 6.40 Publicystyka
międzynarodowa. 6.50 Jedno z

siedmiuset — Dukla. 7.15 Próg,
pog. 7 .16 Tr. z Rzeszowa. 7.30

Dziennik. 7.53 Muz. 8.20 Temat
dnia. 8.25 Próg. pog. 8.30 Wiad.
8.35 Fala 56. 8.45 Ork. rozrywkowe.
9.30 Wiad. 9 .35 Gra repr. ork. dęta.
9.55 Divertimenta. 10.25 Kaloszem

po Skandynawii — fragm. 10.45
Z twórczości K. Kurpińskiego.
11.55 Kom. o st. wód. 12.05 Z kra­
ju i ze świata. 12 .25 Magazyn tu­
rystyczny. 12.40 Koncert ork. dę-
tejk 13.00 Mel. rozrywkowe. 13.15
Radio-reklama. 13.25 Operacja
Ramvay — opow. J. Korolkowa.
13.45 Koncert dla wczasowiczów.
14.45 Smolarnia nad Bobrową Wo­
dą — fragm. pow. Czernika. 15.00
Koncert z nagrań chóru a cap-
pella PR i TV w Krakowie. 15.20

Zespoły rozrywkowe. 15.45 O zdro.
wie człowieka. 16.00 Wiad. 16.05

Tr. z Rzeszowa. 17 .00 Rozmaitości

muzyczne. 17.30 Skrzynka inter­
wencji. 17 .40 Mel. Jazzowe. 18.00
Dziennik krak. 18,10 Aud. dla

młodzieży — rep. Wakacje w

zamku. 18.30 Widnokrąg — wy­
darzenia, opinie, refleksje ze

świata nauki. 18.45 Utwory skrzyp­

cowe x nagrań Idy Haendel. 19.00

Wiad. 19.07 Melodie i piosenki.
19.30 Miejsce odosobnienia —

słuch. 20.11 K . Komeda ze swoim

zespołem. 20.35 Notatnik kult. 20.45
Kwadrans piosenek — śpiewa
Gunnar Wiklud. 21.00 Z kraju i
ze świata.’ 21.27 Wiad. sportowe.
21.30 Koncert symf. w wyk. chó­
ru i ork. Radia Lipskiego. 22 .23
Wiersze współcz. poetów indyj­
skich. 22.33 D. c . koncertu. 23.15

Ambicje 1 starty — aud. stud.
23.32 Gra Katowicki Zespół Ta­
neczny ,.Metrum”. 23.50 Wiad.
24.00 Hymn.

Na UKF 68,75 MHz z Krak. lok.
16.06 Mel. egzotyczne. 16.30 Rep.
A. Balickiej Wywczasy pod strze­
chą. 16.40 Utwory fort.

TELEWIZJA
Godz. 17.15 Program dnia. 17 .20

Wiadomości. 17.30 „Tramp” — ma­
gazyn turystyczno-krajoznawczy.
17.50 Klub „Pod Marynarką". 18.15

Program publicystyczny. 18.40

„Eureka" — magazyn popularno­
naukowy. 19.20 Dobranoc. 19.30
Dziennik. 20.05 Teatr; Oskar Wil­
de: „Brat marnotrawny". 21.20

„Klaps" — magazyn aktualności
film. 21 .50 „Rytmy na plaży” —

film ang. 22.20 Dziennik. 22 .35 Pro.

gram na jutro.

nym. Tworzywo to jest lżej­
sze od stali, tytanu, a nawet
aluminium — a przy tym
odporne na korozję i dosta­
tecznie odporne termicznie.

Modny garnitur ZPO „VI-
stula” w Krakowie.

CAF — fet. Langda
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Udany występ piłkarzy Wisły

■W3pi■ar^ni
Krakowscy drugoligowcy wałczyli ze zmiennym szczęściem

W ekstraklasie odnotowaliśmy duże niespodzianki. Mistrz Pol­
ski Ruch przegrał z Polonią Bytom po nadzwyczaj interesującym
pojedynku. Nie powiodło się też piłkarzom Zagłębia. W Krako­
wie pozostawili oni dwa punkty. Wczoraj nie wystąpił Górnik
Zabrze. Bawi on jeszcze na tournee w USA. Pierwszym liderem

w ekstraklasie została Polonia Rytom przed warszawską Legią.
W drugiej lidze piłkarze Motoru spisują się bardzo dobrze. Po

zwycięstwie nad Hutnikiem z Nowej Huty prowadzą w tabeli.

Oprócz Motoru, tylko Arkonia i Cracoyia zdobyły komplet pun­
któw. Pozostałe drużyny krakowskie walczyły ze zmiennym
szczęściem. Garbarnia zdołała tylko zremisować z beniaminkiem
Górnikiem Wojkowice. Nie wykorzystała w pełni szans Unia

Tarnów, która na własnym boisku zremisowała z Górnikiem

Wałbrzych.

Krakowianie górowali nad
swym przeciwnikiem lepszą te­
chniką, natomiast bardziej bo­
jowo grali górnicy, dzięki cze­
mu uzyskali cenny punkt. Mieli
nawet szanse na pełny sukces,
prowadząc w 47 min- 2:0 po
strzałach Pietruszki w 10 min.
i Wożniczki w 47 min. Od tej
chwili jednak inicjatywę prze­
jęli krakowianie 1 w 76 min.
Odsterczyl uzyskał pierwszą, a

w 81 min. Miceusz drugą bram­
kę.

W Garbarni wyróżnili się:
Holiat. Karpiel, Kwiatkowski,

GARBARNIA: Holiat, Proko­
powicz, Karpiel, Skimina,
Kwiatkowski. Weiss, Gigoń,
Jasiówka, Zawieja, Odsterczyl,
Miceusz.

ROW — Stal 0:1 (0:0)
Polonia — Ruch 4:2 (1:1)
GKS — Szombierki 0:1
Śląsk — Pogoń 1:1 (1:0)
Zagłębie W. — Legia 1:3
Górnik — Odra

1. Polonia
2. Legia
3. Stal
4. Szombierki
5. Wisła
6. Pogoń
7. Śląsk
8. GKS
9. ROW

10.
11.
12.

Zagłębie S.
Ruch
Zagłębie W.
Górnik
Odra

przeł.
1
1
1
1
1
1
1
1

1
1
1
1

2
2
2
2
2
1
1
0
0
0
o

o

(0:0)

(0:2)

4—2
3—1
1—0
1—0
1—0
1—1
1—1
0—1
0—1
0—1
2—4
1—3

Z meczu Wisła — Zagłębie.
Skupnik walczy skutecznie o piłkę z zawodnikiem Zagłębia

Sosnowiec Leszczyńskim. Fot. W . Książek
Bardzo pomyślnie wypadła

inauguracja I-ligcwego sezo­
nu piłkarskiego w Krakowie.
Wisła pokonała w sobotę Za­
głębie Sosnowiec 1:0 (0:0).

Krakowianie wystąpili w

składzie: Stroniarz, Monica,
Wójcik, Musiał, Kawula, Ko-

tlarczyk, Lendzion, Obarza-
nowski, (Sputo), Polak, Ada­
mus, Skupnik.

Bramkę dla Wisły zdobył w

73 min. Sputo. Sędziował p.
Budaj z Warszawy, widzów 8
tysięcy.

Spotkanie stało na przecięt­
nym poziomie. Powodem tego
była nie tylko słaba gra obu
zespołów, ale również śliska
murawa, na której trudno by­
ło rozwijać bardziej pomysło­
we akcje.

W pierwszej połowie ini­
cjatywę przejęli goście, oni
też częściej byli w posiada­
niu piłki. Niestety akcje so-

snowian były mało płynne 1

rwały się zazwyczaj na przed­
polu gospodarzy. Brak było
zdecydowania u napastników
Zagłębia co powodowało, że
rzadko tylko stwarzali sobie
oni dogodne sytuacje do odda­
wania strzałów. Bramkarz
Wisły nie miał zatem wiel­
kiego pola do popisu.

W drugiej połowie spotka­
nia trener Mieczysław Gracz
na miejsce młodego i niedo­
świadczonego Obarzar.owsrcie-
go wprowadził do gry Sputę.
Piłkarz ten wniósł do gry
wiele pomysłowości i żywio­
łowości. Razem ze Skupni-
kiem wypracowali sobie oni
dogodną pozycję mijając o-

bronę. Sputo następnie ograł
bramkarza i zdobył dla Wi­
sły upragnioną bramkę.

W drużynie Wisły wyróżnili
się Monica, Kawula, Musiał
i Kotlarczyk, w Zagłębiu Ba-
zan, Gałeczka i Gzel.

Motor—Hutnik 2:1
Drugiej porażki doznali pił­

karze Hutnika w Ii-ligowych
rozgrywkach. Tym razem prze­
grali w Lublinie z tamtejszym
Motorem 1:2. Gospodarze mu-

sieli • jednak mocno napracować
się na swój sukces, gdyż po
pauzie więcej z gry miał Hut­
nik. Nie potrafił on jednak zni­
welować utraty dwóch bramek
(Sokołowski w 20 min. i samo­
bójcza), tym bardziej, iż od 75
min. grał w 10-tkę. Sędzia bo­
wiem usunął z boiska Ankusa
za niesportowe zachowanie się.
Strzelcem jedynej bramki dla
Hutnika był Kowalczyk w 85
min. W nowohuckim zespole
wyróżnili się: Królikowski, Ko­
walczyk i Droździok.

Hutnik: Królikowski, Nie­
miec, Sadowski, Gładyszek,
Szewczyk, Zapalski (Gajewski),
Ptak, Ankus, Kowalczyk, Droź­
dziok, Krzyżanowski.

(1:0)

ł.KS — Unia Racibórz 0:0
Arkonia — Start 1:0 (1:0)
Gwardia — Olimpia 6:1 (2:0)
Lech — Zawisza 1:1

1. Motor 246—2
2. Arkonia 243—0
3. Cracovia 242—0
4. Gwardia 237—2
5. Górnik Wojk. 2 3 4—3
6. Zawisza 232—1
7. Górnik Wałb. 2 2 2—2
8. Piast 221—1
9. Garbarnia 112—2

10. Lech 111—1
11. Unia Tarn. 211—2
12. ŁKS 210—1
13. Unia Rac. 211—4
14. Start 201—3
15. Hutnik 201—4
16. Olimpia 201—7

Unia—Górnik 1:1

Piłkarska liga międzyokręgowa

SŁABY START
krakowskich drużyn

Cracovia-Piast 1:0 (0:0)
Wczoraj w meczu piłkarskim

o mistrzostwo II ligi Cracovia
pokonała Piasta Gliwice 1:0 (0:0).
Zwycięstwo zespołu krakowskie­
go mogło wypaść bardziej oka­
zale. Nie popisali się napastni­
cy Cracovii, którzy mieli szereg
doskonałych sytuacji — Spiżak,
Stroniarz, Sarnat. ~

Sarnat z najbliższej nawet od­
ległości nie potrafił skierować
piłki do bramki Apostela. Nota
bene w trzech sytuacjach bram­
karz gości popisał się dużym
refleksem. U napastników Cra-
covii brak nadal chęci do od­
dania strzałów. W wielu dosko­
nałych sytuacjach szukają oni
partnerów, aby pozbyć się piłki.
Tak było właśnie wczoraj. Mi­
mo wyraźnej przewagi w polu,
i ładnej gry, cały wysiłek szedł
na marne w momencie dojścia
do pola karnego przeciwnika.
Forsowano przy tym uparcie
grę środkiem boiska a tu naj­
bardziej skomasowana była o-

brona gości, którzy pragnęli wy­
wieźć z Krakowa choć jeden
punkt.

W nielicznych akcjach kontr-
ofensywnych, mimo osłabienia
drużyny brakiem Rewilaka, H.
Jałochy i K. Jalochy, linie de­
fensywne grały skutecznie i do-

"brze. Kubik, Antczak, Joczys i
ambitnie walczący Chemicz byli
estatnią zaporą. Zastępujący H.
Jałoche młody bramkarz Cra-
covii Paluch nie miał
niejgzych kłopotów.

Autorem wczorajszego
cięstwa był Szymczyk.
67 min. zdobył zwycięską bram,
kę i on też był motorem nie­
mal wszystkich ofensywnych
akcji. Przez niemal cały mecz

wypracował kolegom szereg do­
skonałych sytuacji a w momen­
cie zagrożenia potrafił skutecz-

Zwłaszcza

poważ-

zwy-
Onw

|~ Ciekawostki

Organizatorzy Igrzysk O-
limpijskich zaprosili na włą-
sny koszt 16 dawnych olim­
pijczyków — rekordzistów
świata. Wśród zaproszonych
honorowych gości będą mię­
dzy innymi: Johny Weismul-
ler i Patricia McCornik (pły­
wanie), Jesse Owens i Bob
Mathias (lekkoatletyka) z

USA, małżeństwo Dana i E-
mil Zatopkowe (CSRS), szer­
mierz francuski, Christian
d'Oriola, rekordzistka świata
w skoku wzwyż Rumunka Jo-
landa Balas oraz Tamara Pres
t Włodzimierz Kuc ze Związ­
ku Radzieckiego.

♦
400 zawodników z 52 kra­

jów zgłoszonych zostało do
olimpijskich zawodów kolar­
skich.

♦
Z 90 osób składać się bę­

dzie ekipa Szwajcarii. Przed
wyjazdem do Meksyku re­
prezentacja Szwajcarii ostatni
cykl przygotowań odbędzie w

górskiej miejscowości St. Mo-
ritz na wysokości 1800 m nad
poziomem morza. Przygoto­
wania ekipy prowadzone bę-

nie rozbijać ofensywne akcje
gliwiczan.

Spotkanie sędziował p. Orlicz
z Kielc.

Cracovia: Paluch, Chemicz,
Kubik, Antczak, Joczys, Miko­
łajczyk, Szymczyk, Spiżak, Zuś-
ka, Śarnat, Stroniarz.

Zloty medal Maruchy
11 bm. w drugim dniu odby­

wającej się w Rembertowie
spartakiady w strzelectwie ku­
lowym ż udziałem 7 zespołów:
Dynamo z ZSRR, NRD i Rumu­
nii, Dozsy z Węgier, Rudei
Hvezdy z CSRS, Spartaka i
Bułgarii i Gwardii pierwszy
złoty medal wywalczyli gospo­
darze. Strzelec zielonogórskiej
Gwardii, Stanisław Marucha,
zwyciężył w konkurencji
kbks I-d wynikiem 392 pkt.

Nie wykorzystali atutu włas­
nego boiska piłkarze Unii Tar­
nów i w meczu o mistrzostwo II
ligi zremisowali z Górnikiem
Wałbrzych 1:1 (1:0). W łatwiej-

gospodarze.
mecz po­

siadali przewagę, mieli szereg
okazji do uzyskania zwycięstwa,
zdobyli tylko jeden punkt. Wi­
nić tu należy napastników ze­
społu Unii którzy nie wykorzy­
stali wielu dogodnych sytuacji.

2 Bramkę dla Unii zdobył w 40
min. gry Kulpa a wyrównał w

86 min. Mszyca.
Unia: Seylhuber, Brożek, P.

Blaga, Mazurek, Burkat, Ora-
towski, Putaj, (Hebda), Horba,
Rak, Kulpa, Bucki.

Niepomyślnie rozpoczęli mi­
strzowskie rozgrywki piłka­
rze krakowscy walczący w li­
dze międzyokręgowej. Jedy­
nie Górnik Jaworzno pokonał
na własnym boisku Karpaty
i zdobył pierwsze punkty. Po­
zostałe zespoły krakowskie
doznały porażek.

A oto niedzielne rezultaty.
Na pierwszym miejscu wy­
mieniamy gospodarzy:

KSZO — Wawel 2:1 (1:0),
Granat — Błękitni 1:1 (1:0),
Górnik Świętochłowice — Ra­
ków 1:0 (1:0), Broń — Stal
Mielec 1:1 (0:0), Stal Stalowa
Wola — Resovia 2:3 (1:3), Wi­
słoka — Victoria Jaworzno

2:0 (1:0), Górnik'"Siersza —

Star 0:4 (0:4), Górnik Jaworz­
no — Karpaty 1:0 (0:0).

'

1. Star 124—0
2. Wisłoka 122—0
3. Resovia 123—2
4. KSZO 122—1
5. Górnik Jaw. 121—0
6. Górnik Święt. 1 2 1—0
7. Błękitni 111—1
8. Broń 11l—l
9. Granat 111—1

10. Stal Mielec 111—1
11. Stal St. Wola 1 0 2—3
12. Wawel 101—2
13. Karpaty 100—1
14. Raków 100—1
15. Victoria Jaw. 100—2
16. Górnik Sier. 100—4

Wysokie zwycięstwo
polskich lekkoatletek

Zwycięstwo piłkarzy Żytnicy
w Wadowicach

Międzypaństwowe spotkanie
w lekkiej atletyce kobiet, któ­
re 11 bm. odbyło się w Łodzi,
zakończyło się wysokim zwy­
cięstwem Polek — 73:44.

Szwedki wygrały tylko trzy
konkurencje: biegi na 400 i 800
m oraz skok wzwyż. W pozo­
stałych triumfowały Polki, przy
czym w większości odniosły
podwójne zwycięstwa.

Irena Szewińska startowała w

trzech konkurencjach. Zarów­
no100m,jakiskokwdal
wygrała pewnie, choć stosun­
kowo słabymi rezultatami. Na­
tomiast jej start w sztafecie,
pomijając doskonały bieg, nie
wypadł najlepiej.

Wystartowali...
Znów zapełniły się piłkarskie stadiony. Ożyły namięt­

ności kibiców, rozpoczęły się niekończące dyskusje
na temat tego jak potoczy się piłka, jak potoczą się

losy poszczególnych drużyn. Piłkarska giełda przed re­
dakcją „Gazety Krakowskiej” wypełniła się szczelnie mi­
mo nie najlepszej przecież pogody. Do późnych godzin
nocnych komentowano wyniki i stawiano horoskopy na

najbliższe mecze.
Mimo że Górnik Zabrze, jedna z najsilniejszych naszych

drużyn piłkarskich wojażuje jeszcze po Południowej Ame­
ryce, kibice zakosztowali już w sobotę i niedzielę pełnię
piłkarskiego smaku. Tak jak zwykle bywa, reporterzy od­
notowali pierwsze niespodzianki. Największą z nich jest
chyba porażka mistrza Polski Ruchu z bytomską Polonią.
Mówi się, że bytomiame odzyskali skrzydła, i że nawiążą
do najlepszych tradycji, że będą obok Ruchu, Górnika Za­
brze, Legii znów czołową drużyną naszego kraju. Do

wielkiej piątki dołączyć chyba jeszcze wypada opolską
Odrę, która tak świetnie spisała się w rozgrywkach ln-

tercoup zajmując pierwsze miejsce w swojej grupie. Te
drużyny walczyć będą o najcenniejsze trofea, tytuł mis­
trza Polski i Puchar Polski.

Trudno dziś po pierwszych meczach mówić jaki poziom
reprezentuje czołówka polskiego piłkarstwa. Jak twierdzą

fachowcy, większość d,rużyn jest dobrze do sezonu przy­
gotowana kondycyjnie. Gorzej jest z techniką, ale prze­
cież rozgrywki dopiero się rozpoczęły. Walka o czołowe
miejsca w tabeli, niepewność, czy którejś z drużyn uda
się utrzymać w ekstraklasie wzmaga wysiłki szkoleniowe,
reżim treningowy. Taktyka i technika jaką prezentują
piłkarskie zespoły to jednak tylko jedno zagadnienie.
Chcemy aby ona stała na najwyższym poziomie, ale nie

możemy też pomijać spraw wychowawczych: odpowied­
niego zachowania się piłkarzy.na boisku wobec partne­
rów i publiczności. Na te zagadnienia trenerzy i działacze
muszą więcej niż dotychczas zwracać uwagi.

Krakowskich kibiców cieszy bardzo fakt, że w inaugu­
racyjnym meczu Wisła zdobyła 2 punkty. Poziom rozegra­
nego spotkania z Zagłębiem nie był najwyższy. Podobnie
jak w latach ubiegłych znów najmocniejszym atutem Wi­
słoków była obrona. Sądzi się, że pozyskany z Zagłębia
Hausner wniesie ożywienie w grę ataku, ale złośliwi
twierdzą, że jedna jaskółka nie robi jeszcze wiosny. Wi­
sła ma aspiracje uplasowania się w środku tabeli i zali­
czała się będzie zapewne do drużyn drugiego rzutu w eks­
traklasie. I chyba powinna zrealizować swój plan. Tym
bardziej, że drużyny, które awansowały w tym roku do 1

ligi: ROW Rybnik i Zagłębie Wałbrzych nie reprezentują
wysokiej klasy. Obydwa te zespoły przegrały swoje spot­
kania przed własną publicznością. Obok nich jest jeszcze
kilka słabych drużyn. Na tych to właśnie przeciwnikach
trzeba będzie zdobywać punkty.

Doniesienia mówią, że mimo niesprzyjającej pogody
wieleset tysięcy kibiców oglądało wczorajsze spotkania I
i II ligi. Piłka jest aż nadto popularnym sportem aby nie
miała swojej wypróbowanej i wiernej widowni. I choć

zbliżają się Igrzyska Olimpijskie spokojni jesteśmy o to,
że meczom piłkarskim towarzyszyć będzie zawsze szczery
entuzjazm i porywający doping, że gorąco oklaskiwać bę­
dziemy Górnika Zabrze, kiedy powróci ze zwycięskiego
tournźe po Południowej Ameryce. Wzdychamy — oby tak
nasza drużyna narodowa grała jak klubowy zespół z Za­
brza. Bo przecież już w najbliższym czasie czekają naś
międzynarodowe mecze. We , wrześniu z Jugosławią,
Szwajcarią i Irlandią, a w październiku z Niemiecką Re­
publiką Demokratyczną.

Oczywiście nie tylko ekstraklasa, mecze międzypań­
stwowe interesują setki kibiców. Pojedynkom w klasach
niższych towarzyszą również uczucia wiernych kibiców.
Cieszymy się, że Cracouia dobrze wystartowała w U lidze,
że inne krakowskie drużyny choć nie zanotowały jeszcze
błyskotliwych sukcesów, prezentują niezły poziom. I nie

zapominamy także, że drużyny krakowskie walczą w li­
dze międzyokręgowej, że setki drużyn rozgrywają spot­
kania w klasach niższych, że blisko ponad 100 tysięcy
krakowskich piłkąrzy dostarcza wielotysięcznym rzeszom
kibiców piłkarskich niekłamanych przeżyć i emocji.

Reprezentacyjny zespół
wiejskich piłkarzy Bułgarii
rozegrał kilka spotkań z pol­
skimi zespołami. Goście
zwiedzili także Kraków.

Na zdjęciu zespół Żytnica
wraz z polskimi gospodarza­
mi pozuje do wspólnego zdję-
ciia pod Barbakanem.

Fot. W. Książek

olimpijskie |

dą pod ścisłą kontrolą lekar­
ską.

♦
Organizatorzy Igrzysk przy­

gotowali już 5000 praw jazdy
dla zagranicznych gości. O-
trzymają je turyści, którzy w

okresie Igrzysk korzystać bę­
dą z miejscowych samocho­
dów. Meksykańskie zezwole­
nie będzie można otrzymać na

podstawie krajourych bądź
międzynarodowych praw jaz­
dy. ♦

• Węgierski Komitet Olimpij­
ski i Rada Węgierskich Związ­
ków Sportowych ustaliły, że
do Meksyku pojedzie 175 za­
wodniczek. i zawodników w 15
dyscyplinach sportowych. E-
kipie towarzyszyć będzie 31
trenerów, 13 sędziów, 4 leka­
rzy, 6 masażystów, 12 osób
personelu technicznego i 9 o-

sób kierownictwa. Do Meksy­
ku wytypowano reprezentan­
tów, którzy mają szanse na

lokaty od 1 do 6 oraz wielu
obiecujących sportowców, któ­
rzy są brani pod uwagę na

następne Igrzyska w roku 1972
w Monachium.

W ostatnim spotkaniu na tere­
nie naszego województwa piłka­
rze bułgarscy zrzeszenia Żytni-
ca goszczący na zaproszenie RW
LZS i KOZPN Kraków rozegra­
li w .Wadowicach spotkanie z ze­
społem Skawy. Mecz po cieka­
wej grze zakończył się zwycię­
stwem zespołu bułgarskiego 2:1
(0:0). Bramki dla Bułgarów zdo­
byli: Kolow i Antonosow a dla
Skawy — Sobczyński.

VIII Memoriał dr. Wernera

Na wodach Dunajca walczyli
wczoraj już po raz VIII w sla­
lomie kajakowym o Memoriał
dr. Wernera kajakarze. Z ekip
zagranicznych przyjechali Cze-
chosłowacy.

Drużynowe zwycięstwo zano­
towali na swym koncie zawodni­
cy Pienin Szczawnica — 386 pkt.,
przed Startem Nowy Sącz 304,
kategoria młodzików K-l Jarosz
(Sokolica) i C-l Karcz (Pieniny).
Mlodziczki: K-l Kołodzieiska
(Pieniny), C-2 Pieniny, junior­
ki młodsze K-l Cwiertniewicz
(Pieniny), juniorzy młodsi K-l

Węglarz (Pieniny), juniorzy star­
si K-l Kuropeska (Start), C-l
Jabłoński (Start), seniorzy K-l
Cibak (CSRS), przed Nowakiem
Start, seniorki K-l Kin (Start).

Rekordy Polski

w pływaniu
Podczas odbywających się

w Szczecinie mistrzostw Pol­
ski w pływaniu najlepsze re­
zultaty uzyskano na 200 m

grzbiet, kobiet — 2.40,1 i 200 m

zmień, mężczyzn — 2.20,1. O-
bydwa wyniki są rekordami
Polski. Uzyskali je: 13-letnia
Ewa Kobielska (Lech Poznań),
która poprawiła poprzedni re­
kord Grażyny Kądzielskiej
(Czarni Wrocław) o 2,4 sek. o-

raz Zbigniew Pacelt (KSZO),
który poprawił swój własny
rekord o 1,3 sek. 15-letnia za­
wodniczka Juvenii Wrocław,
Krystyna Antoniak, ustanowi­
ła 2 rekordy Polski młodzików
na 100 m motylk. 1.14,4 oraz

200 m st. zmień. 2.42,5.

Nowi mistrzowie

polscy w łucznictwie

W Poznaniu zakończyły się
w niedzielę XXXII łucznicze
mistrzostwa Polski seniorek i
seniorów. Zgromadziły one łą­
cznie 121 zawodników, w tym
2 łuczniczki i 3 łuczników
szwedzkich, jednego Jugosło­
wianina oraz całą czołówkę
krajową.

Tytuł mistrza Polski w pun­
ktacji łącznej na długich i
krótkich dystansach zdobył Mą-
czyński (Marymont W-wa) —

2112 pkt- Piewszym wicemis­
trzem Polski został Narbuto-
wicz (Stal Stalowa Wola) —

2075 pkt.
Mistrzynią Polski została

Hanna Brzezińska (Marymont
W-wa) — 2204 pkt.,' która zde­
tronizowała Marię Mączyńską
(Łączność W-wa) — 2197 pkt.

Mistrzem na dystansach
krótkich wśród mężczyzn został

Mączyński 1190 pkt. Wśród ko­
biet na dystansach krótkich
zwyciężyła M. Mączyńską 1157.

Zwycięstwo tenisistów
Chełmka

Tenisiści KS Chełmek w

strefowych mistrzostwach
dzielnicowych pokonali Za­
głębie w stosunku 5:2 i za­
kwalifikowali się do dalszych
gier, w których spotkają się
z Piastem Gliwice bądź
ŁKS-em Łódź.

A oto wyniki gier indywi­
dualnych: na pierwszym
miejscu zawodnicy Zagłębia:
Strzelecki — Fucz 3:6, 7:5,
6:2. Skonecki — Warzecha
3:6, 6:2, 7:9, Strzelecki — Wa­
rzecha 8:10, 4:8, Skonecki —

Fucz 6:4, 6:2, Król — Sendor
1:6, 2:6.

Gry podwójne: Król, Strze­
lecki — Sendor, Jewak 4:6,
2:6, Skonecki, Strzelecki —

Warzecha, Jewak 3:6, vo.

Krakowianie

w kadrze Orlików

Doroczny turniej juniorów
piłkarzy rozpocznle się dziś w

Cannes i trwał będzie do 19 sier­
pnia. Udział w tym turnieju
bierze również nasza reprezen­
tacja złożona z młodych piłka­
rzy.

W zespole polskim Kraków bę­
dzie reprezentowany przez
dwóch piłkarzy W’isły: bramka­
rza Sikorskiego i napastnika
Fliśnika. Ponadto w skład dru­
żyny wejdą: bramkarz — Augu­
styniak, obrońcy — Trójca, Że­
lichowski, Kowalik, Marchewka,
Michalski, Małowiński, pomoc­
nicy — Zalewski Jewczuk, Kra­
ska, napastnicy — Białas, Cału3,
Kupcewicz, Nowacki.

RYSZARD MALINOWSKI

XXV Wyścig
Dookoła Polski

W dniach od 5 do 15 wrze­
śnia odbędzie sę jubileuszo­
wy XXV Międzynarodowy
Wyścig Kolarski dookoła Pol­
ski. Udział w imprezie obok
zespołów krajowych zapowie­
działy drużyny: Anglii, Cze­
chosłowacji, Belgii, Danii, Ho­
landii, Jugosławii, Włoch i
Związku Radzieckiego.

Długość trasy wynosi bli­
sko 1.800 km. Została ona po­
dzielona na 12 etapów w cią­
gu 11 dni. Tak więc kolarze
nie będą mieli ani jednego

dnia przerwy. I etap prowadzi
z Warszawy do Kielc, następ­
nie odbędzie się etap jazdy
indywidualnej na czas z Mo­
rawicy do Buska Zdroju (33
km). Tego samego dnia kola­
rze wyruszą na trasę III eta­
pu z Buska do Limanowej.
IV etap prowadzi z Limano­
wej do Żywca, V z Żywca do
Rybnika, VI z Rybnika do
Brzegu, VII z Brzegu do
Wałbrzycha, VIII etap będzie
znowu wyścigiem indywidu­
alnym na czas i prowadził
będzie z Świebodzic do Wał­
brzycha, IX z Wałbrzycha do
Żagania. X z Żagania do Go­
rzowa, XI z Gorzowa do Piły
a XII z Piły do Torunia, gdzie
nastąpi zakończenie imprezy.

W kilku wierszach

Młodzi polscy koszykarza
na dziewiątym miejscu
© W hiszpańskiej miejscowoś­

ci Vigo zakończyły się III Mi­
strzostwa Europy w koszyków­
ce juniorów. I tym razem trium­
fowali młodzi koszykarze Związ­
ku Radzieckiego, zwyciężając w

finałowym meczu Jugosławię
82:73. Trzecie miejsce zajęła
drużyna Włoch, a 9 zespół pol­
ski. W ostatnim meczu Polacy
pokonali Czechosłowację 81:75.

Komar - 18,92 w pchnięciu
kulą

W kolejnym starcie kontrol­
nym rekordzista Polski w

pchnięciu kulą, Władysław Ko­
mar, uzyskał w niedzielę w War­
szawie rezultat 18,92, wyprze­
dzając Gajdzińskiego — 17,67 i

Sadę — 17,04.
W Zakopanem panuje fatalna

pogoda i zaplanowany na nie­
dzielę start kadry naszych sprin­
terów znów nie doszedł do skut­
ku. Boisko nie nadawało się na­
wet do treningu. W związku z

tym grupa trenera Macha wy-
jedzie we wtorek do Chorzowa,,
gdzie rozegra zawody kontrolne 1
na Stadionie Śląskim. I

Polscy sprinterzy I 400-metrowcy przebywają na obozie w Za­
kopanem.

Na zdjęciu: kontrolny bieg 400-metrówki. Na pierwszym pla­
nie Balachowski a za nim Grędzlński, Werner i Badeński.

Fot. CAF — Olszewski

• W Stargardzie rozegrano
kolarskie kryterium uliczne z

udziałem zawodników Danii i
Czechosłowacji. Zwyciężył Polak
Janusz 8ekciński 21 pkt. przed
Bogusławem Fornalczykiem 19
pkt.

• Przewodniczący Prezydium
Rady Narodowej m. Poznania
Jerzy Kusiak złożył znanemu

tenisiście Wiesławowi Gąsiorko-
wi w imieniu własnym, władz
i społeczeństwa Poznania gratu­
lacje z okazji zdobycia przez
niego po rai dziesiąty z kolei
tytułu mistrza Polski.

• W angielskiej miejscowości
Kenilworłjt odbyły się jeździec­
kie mistrzostwa Europy junio­
rów. W konkurencji drużynowej
zwyciężyła Wielka Brytania.

• Zwycięzcą VI etapu mię­
dzynarodowego kolarskiego wyś­
cigu dookoła Słowacji został Po­
lak Prasek.

• W węgierskiej miejscowoś­
ci Tatabanaya i Goyoer rozpo­
czął się międzynarodowy tur­
niej nadziei olimpijskiej w pił­
ce nożnej. Uczestniczy 10 repre­
zentacji. W pierwszym meczu

grupy „A” Polacy przegrali z

Węgrami 0:3 (0:1).
• Nasza reprezentacyjna eki­

pa siatkarek zakończyła udział
w międzynarodowym turnieju
w Konstancy zwycięskim me­
czem i Rumunią 3:0. Polki
wywalczyły drugie miejsce w

turnieju.
• W Warn.le zakończyły się

mistrzostwa armii zaprzyjaźnio­
nych w piłce wodnej. Pierwsze

miejsce zajęli Węgrzy, Polacy u-

plasowali się na piątej pozycji.
• W Poznaniu na Malcie ju­

niorzy kajakarze walczą o ty­
tuły mistrzów Polski. W jedyn­
kach krakowianin Dziadkowiec
(Nadwiślan) przegrał niespodzie­
wanie z Figurskim.

• Dwa kluby katowickie GKS
I Dąb połączyły się w jedną or­
ganizację. W przyszłym roku
organizacja ta wybierze sobie
nową nazwę.

• Lekkoatleci NRD ustanowi­
li kilka rekordów krajowych.
Zches przebiegł 400 m w czasie
45,6, sztafeta 4 x 100 mężczyzn
uzyskała 39,6, a sztafeta 4 x 100
m kobiet — czas 45,6.

© Rekordowy rezultat uzy­
skała sztafeta Związku Radziec­
kiego na dystansie 4 x 100 m

poczas zawodów w Erywaniu, o-

siągająo 39,1. Rekordowy rezul­
tat uzyskała także sztafeta ko­
biet 4 x 100 m, osiągając 44,2.

® W zakończonym w stolicy
międzynarodowym spotkaniu
tenisowym juniorów Tallinn
pokonał Warszawę 11:3. Najlep­
szymi zawodnikami meczu by­
li — juniorka estońska Sienkie­
wicz i utalentowany zawodnik
warszawski — Rogalski.

Komunikat Totka

P.P. Totalizator Sportowy za­
wiadamia, że w Toto-Lotku z

dnia 11 sierpnia 1968 r. wyloso­
wano następujące numery: 6,
16, 32, 37, 39, 44 dod. nr 34.
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